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PRENUMERATA
Kurjera warszawskiego (wraz 

t codziennem bezpłatnem wyda- 
«iem porannem):

Bocznie rs. 9, półr. rs. 4 k. 50, 
kwart, rs. 2 k. 25, mieś. k. 75.

Za odnoszenie do domu w War­
szawie dopłaca się. raiesięcz. k. 5.

Opłata za przesyłkę i koszta 
ekpsćdycji bezpłatnego wydania 
porannego na prowincję i do Ces. 
wynoszą: rocznie rs. 3, półr. rs. 1 
k. 50, kwart, k. 75, mieś. k. 25.

Ża granicą (z przesyłką je­
dnorazową) miesięcz. rs. 1 k. 50.

Oddzielna przedpłata na jedno 
tylko wydanie Kurera przyjmo­
waną być nie może;.

nr, 3298. oma za nstopana.

I o tern wielkoduszuem posłanowieniu swojein mocar­
stwa, król Milan wysiał równocześnie parlamentarza 
do obozu książęcego z prośbą o zgodę tegoż na pro­
ponowane przez Austrję. Niemcy i Rosje zawiesze­
nie broni. Kombinując daty rozlicznych depesz, przy­
puszczamy, że wysianie swego parlamentarza nastą­
piło już w środę wieczorem. Znaną, jest odpowiedź 
ks. Aleksandra, którą zadokumentował faktem, prze- , 
kraczając nazajutrz granicę serbską. Serbowie, któ- , 
rzy jeszcze we wtorek i środę wałczyli na terytorium | 
bułgarskieni, zmuszeni byli coprędzej rozwinąć front j 
na wzgórzach, otaczających z lewej i prawej strony i 
Pirot. Tam już we czwartek po południu wywiąza- ■ 
la się zaciekła bitwa, której wynikiem bezpośrednim 
było spędzenie serbów z pozycji po lewej stronie Pi- 
rotn. Wczoraj walka miisiała się ponowić, skoro 
dzisiejsza poranna depesza głosi wzięcie Pirotu przez 
bulgarów.

Przypuszczamy, że ks. Aleksander tak długo nie 
złoży oręża do pochwy, dopóki nie stanie w- Niszu. 
Wtedy bowiem, zająwszy część południowej Serbji, 
będzie mógł wygodnie potargować się o kontrybucję 
wojenną. Kto wie jeszcze, w czem ta kontrybucja 
polegać będzie, czy tylko w denarach? Okręgi serb­
skie Niszu i Wranji zamieszkałe są przeważnie przez 
bulgarów; już w r. 1878-ym na kongresie berlińskim 
Rosja żądała przyłączenia tych okręgów do świeżo 
tworzącego się podówczas księstwa bułgarskiego. 
Tylko Anglja oparła się wówczas temu projektowi. 
Ks. Aleksander zapewne nie zapomniał tak interesu­
jącego punktu z niedalekiej przeszłości, Anglja zaś 
wzięła dzisiaj w chciwą opiekę bulgarów. Być mo­
że, iż za kilka dni usłyszymy coś o tern więcej...

Ostatni krok króla Milana pozbawił go reszty sym- 
patji i współczucia w Europie. Godność ijie pozwa­
lała mu śpieszyć się z jednostrounem przyjęciem za­
wieszenia broni, powinien był conajmniej wyczekać 
odpowiedzi ks. Aleksandra, który w tej sprawie miał 
glos pierwszy i decydujący. Dać rozkaz żołnierzom 
swoim, aby zaprzestali strzelania, zanim ma się. ja­
kąkolwiek rękojmię, że wróg zwycięski także strze­
lać przestanie, to poprostu kapitulacja w hańbią­
cych nad wszelki wyraz warunkach. Ucieczka za 
oszańcowanie suis generis, nazywające się W’ tym 
razie wolą Europy, nie przystawała monarsze, któ­
ry naród swój wyciągnął na pole bitwy, własnemi 
błędami pozwolił go zgnębić i zniesławić, a teraz 
pozbawia wszelkiej obrony wobec nacierających 
butnie hufców nieprzyjacielskich. I

— Od dnia jutrzejszego kościół św. rozpoczyna 
rozpamiętywać przyjście Zbawiciela. Czas ten czte­
rotygodniowy przed świętem Narodzenia Chrystusa 
zwie śię adwentem. Co rano przed świtaniem odpra­
wia się msza śpiewana, roratami zwana, z powodu, 
iż zaczyna się od słów „Rorate coeli”, to jest Niebio­
sa spuśćcie rosę. Przy tej mszy św., prócz 6-ciu świec 
zwyczajnych, stawia się siódma na środku, która 
wyobraża N. Dziewicę. Kościół okazuje się jakby 
w'smutku pogrążonym: ubiory kościelne, ton śpie­
wów smutek wyrażają. Początek tego nabożeństwa 

‘Sięga XII-go wieku.
— Jutro odbędą się we wszystkich kościołach ro­

raty.
W czasie niedzielnych rorat głoszone będą kaza­

nia; nie ma ich za to w czasie nabożeństw dopolu- 
dniowych.

Wyjątkowo jednakże w kościele archikatedral- 
nym/św. Jana i N. Marji Panny Łaskawej (po-pijar- 
skimj, w których roraty odbywają się bez kazań, od­
bywają się one jak zwykle.

— Jutro z powodu ostatniej niedzieli kończącego 
się miesiąca, odprawione będzie w kościele św. Ka­
rola Boromeusza na Powązkach nabożeństwo cało­
dzienne z zupełnym odpustem; w kościele zaś św. 
Marcina (po-augustjańskim) o godzinie !)-ej zrana 
solenna wotywa bractwa Pocieszenia Matki Boskiej.

— Z powodu pamiątki św. Andrzeja apostoła, 
przypadającej w poniedziałek, odbędzie siew koście­
le pod wezwaniem tego świętego (przy ulicy Boni­
fraterskiej) o godzinie 10-ej zrana solenna wotywa,' 
nabożeństwo zaś odpustowe odłożone zostaje na nie­
dzielę dnia 6-gó grudnia.

— Z powyższego też tytułu w kościele archikate- 
' drałnym św. Jana w poniedziałek o godzinie 9-ej 
zrana odprawioną będzie w kaplicy archikonfraternji 

’ literackiej solenna wotywa, z wystawieniem N. Sa­
kramentu.

Przegląd polityczny.
Od czwartku godziny 1-ej w południe cała armja 

cułgarska ze swoim księciem-zwycięźcą stoi na zie­
mi serbskiej. Dniem wprzódy już król Milan pobo- 
pnie przyjmując wezwanie ze strony mocarstw do 
zawieszenia kroków wojennych, wydał rozkaz do 
rozbitków swej armji, zwlekającej się właśnie ku Pi­
ratowi, aby broń ustawiła w kozły. Uwiadamiając

kurier nrara:
Wychodzi i rozsyła się dwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta 

uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem.

I 1 wytrwałości brakło i ochoty
! Próbować szczęścia wśród obcych. Któż zgadnie, 

Jakie tam w duszy dzieją, sio przewroty.
Dość, że ze sztuką i sławą zerwałem, 
Ą że mnie na wsi żeniły kuzynki...
Żem sie ożenił (tak powiedzieć chciałem), 
Więc sieję, zbieram i sprawiam dożynki. 
Lecz dosyć o mnie. Cóż słychać w Warszawie? 
Wszystkie nowiny wytrzeć pan jak z worka. 
Wyście tam o mnie zapomnieli prawie.
Ja zaś... Acld Nina, piękna amatorka, 
Która na moich koncertach śpiewała, 
Cóż się z nią dzieje? Wszak nie jest mężatka? 
Czy zawsze taka marmurowo biała?
Pan ją widujesz zapewne?

KONSTANTY.
Dość rzadko- 

AURELI (ze znaczącym uśmiechem). 
Wszakże pan byłeś wielkim melomanem 
I wielbicielem jej...

KONSTANTY.
Mówiąc wyraźniej,

To uwielbiałem ją na równi z panom.
AURELI (leMro zakłopotany). 

O tak! jam dużo miał dla niej... przyjaźni' 
Więc mi pan o niej mów: widzę ją, zda sie, 
Z tym ogniem w oczach, z zadumą na czole 
Ktoby przypuścił? W karczmie, na popasie 
Takie wspomnienie... Moją Barkarolę * 
Cudnie śpiewała.

NA POPASIE
F R A G M E N T

przez

H A J O T Ę.

KONSTANTY.
Czyliż może być inaczej?

Pan ze skrzypcami tylko, na estradzie 
Porywający tłumy swych słuchaczy 
Możesz być śobą...

AURELI (przerywając ironicznie).
Z włosami w nieładzie

I artystyczną melancholją w oku! 
Tak, tak, rozumiem, lecz stare to dzieje, 
Skrzypców już w ręku nie miałem od roku. 
Bo dziecko płacze gdy gram... Pau się śmieje?

KONSTANTY.
Dziwie sie tylko.

AURELI.
Niech się pau nie dziwi.

My, ex-warjaci, raczej ex-artyści, 
Jesteśmy bardzo przykładni i tkliwi, 
Gdy nas małżeński alembik oczyści 
Z naleciałości mrzonkowych, z któremi 
Doprawdy — wielka w życiu niewygoda. 
Ja już tak bardzo przyrosłem do ziemi 
I z tein mi dobrze.

KONSTANTY (poważnie).
A ja powiem: szkoda! 

Bo pan już drugich nie porwiesz do nieba, 
Jak to bywało grą swoją natchnioną.

. AURELI.
Cóż pan chcesz! gra mi nie dawała... chleba, 
Może też talent mój niedość ceniono, 
Może i ja się zniechęcałem snadnie,_

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., za każdy 
następny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop.. 
każdv następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden 
wyraz pierwszj’ rnx 2 kop., zn, 
każdy następny raz l'/3 kop.

Ogłoszenia do Kurjerb. v:ar- 
sza-i-.ticiei/o przyjmuje także Biu­
ro egirożzeń Rajchmana, i Fren- 
dicta ulica Senatorska nr Ig.

ima

AURELI i KONSTANTY (dawni znajomi).
AURELI.

Jakże cie.ciesze, że spotykam pana!
KONSTANTY.

I ja — serdecznie!
AURELI.

Zkądże pan powraca?
KONSTANTY.

A pan gdzie jedzie?
AURELI.

Ja? na wieś — rzecz znana— 
Teraz największa dla wieśniaków praca, 
Żniwa i sprzęty, krętanina taka!

KONSTANTY.
Ach! zapomniałem, że pan gospodarzy. 
Dziwnie bo widzieć mi w panu... wieśniaka!

AURELI (z uśmiechem).
Z tonu poznaje, że mi nie do twarzy
(Ta zmiana...

Dumna i surowa odpowiedź ks. Aleksandra zmu­
siła wreszcie króla Milana do opamiętania sie. Roz­
kazy zawieszenia broni cofnięto i we czwartek za- 
wrzala napowrót walka. Walka (o beznadziejna dla, 
serbów, ale przynajmniej walka!

Kieska Serbji była przykrą niespodzianką dla. 
Acstrji. Pomijamy w tej chwili rozbiór pytania'; czy 
lir. Kalnoky popchnął lub ośmielił Serbję do wyda­
nia wojny bułgarom. Ważniejszą stroną kwestji jest 
okoliczność, że z upadkiem króla Milana, dzisiejszego 
rządu postępowego i w ogóle samej Serbji Osłabia 
się stanowisko Austrji mi. wschodzie europejskim. 
Świat polityczny nawykł mówić o dwóch sferach ró­
wnoważących się wpływów na półwyspie bałkań­
skim: sferą wpływu austriackiego była Serbja, ro­
syjskiego Bułgarja. Obecnie ta równowaga znika; 
sprzymierzeniec monarchji habsburskiej upada mo­
ralnie w oczach Europy, słabnie na wewnątrz i nie­
długo zapewne padnie ofiarą wojny domowej. Stron­
nictwo Karadżordżewiczów podniesie rychło głowg, 
radykaliści dołożą, wszelkich starań do obalenia tr®! 
nu Obrenowiczów, a sprzyjający Rosji, osłabiony 
ostatnieini czasy obóz Riśticza* obudzi się do -no­
wego życia. Niebawem może — z upadkiem pp. 
Garaszanina i Piroczanaca—Austrja nie będzie miaT 
la jednego przyjaciela w Serbji. Całej przeto polityce 
wschodniej tego państwa zadanym został cios śmier­
telny.

Pytanie nasuwa się, czy Austrja te porażkę z cier­
pliwą rezygnacją zniesie? Czy pozwoli, aby w Serbji 
rozgospodarowały się wrogie jej wpływy, które w 
dalszym rozwoju wypadków zapragnęłyby njoźe 
wyrzucie ją z Bośnji i Hercegowiny? Times napo­
mknął coś o wkroczeniu wojsk austrjackich do S&r, 
bji. Z Wiednia skwapliwie zaprzeczono tej pogłp. 
see. Sądzimy wszelako, że hipoteza. Times’a była 
tylko przedwczesną; na wewnetrznem uzasadnienia 
jej wcale nie zbywa.

I oto, jakie promienie dalekie po widnokręgu Wy­
syła łuna ognisk obozowych, płonących dziś*w Ser­
bji i Bułgarji. Klęska króla Milana jest prologiem 
jakiegoś dramatu przyszłości, którego mgliste zary­
sy ledwo się znaczą w wyobraźni dalej patrzaeveh 
polityków. __ ________ ___ Br. Z' ' .

Wystawa szkiców.
Trzy niewielkie saloniki wystawy sztuk i staroży­

tności p. Bisiera zamieniono, dzięki materjałom, ja-

__________ FOK SZEŚĆDZIESIĄTY PIĄTY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor k'wjcra Warszcnrsl-iego' ecAzieimie od godziny 8-ej rano do 8-ej 

■wieczorem; w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe.



kie znalazły się na gruncie i gustowi pp. gospodarzy 
wystawy, na prawdziwie uroczy przybytek sztuki.

Gobeliny, makaty i starożytne dywany zajęły ścia­
ny, szatki i stoły ozdobiono majolikami i bronzami, 
z wazonów wysuwają ramiona szerokolistne ro­
śliny...

Ńa tem tle harmonijnem,i artystycznemrozwieszo­
no setki szkiców i drobniejszych obrazków, z dostar­
czeniem których pośpieszyła cała niemal nasza kolo- 
nja malarska.

Gdzie spojrzeć, wszędzie głowy, główki i glówecz- 
ki... Zdawałoby się, że produkcja artystyczna na 
nic innego zdobyć się nie może, na szczęście w porę 
opamiętujemy się. że to tylko wystawa... szkiców. 
Nie mogąc jednak dla braku okazów ugrupować 
je na działy religijnego, historycznego, rodzajowego, 
pejzażowego i t, d. malarstwa, musimy rozpatrzeć 
się. po wystawie i opisać ją tak, jak się wchodzące­
mu widzowi przedstawia.

W pierwszej salce od wejścia, pominąwszy czysto 
amatorskie robótki kredkowe i ołówkowe, spostrze­
gamy akwarellowe typy ludowe z gubernji kowień­
skiej R. Szwojnickiego i krajobrazy olejne Gościm- 
skiego.

Pierwszy, z niezwykłą u niego siłą i charaktery­
styką, przedstawił twarz litwina w średnim wieku. 
Żałujemy doprawdy, że p. Szwojnicki pozbywa się 
tej główki, która sama przez się mogłaby stanowić 
temat do bardzo interesującego obrazka. Tyle tam 
wyrazu, tak dobitnie wypisana historja wiekowej 
niedoli, ciemnoty i rezygnacji ludu, że głowa ta je­
dna mówi dużo, bardzo dużo...

Drugi kartonik przedstawiający szlachcica zago­
nowego, Michała Rutkowskiego, jakkolwiek niepo- 
zbawiony dodatniej charakterystyki, nie odznacza 
się ani tą ekspresją, ani wewnętrzną, duchową stro­
ną* jaka bije z jego „Litwina”.

Inne typy tegoż artysty nie wytrzymują porówna­
nia z temi dwoma.

Tuż obok widzimy pejzaże p. Gościmskiego. Do 
najudatniejszych zaliczylibyśmy środkowy, zatytuło­
wany „Przed wschodem słońca”. Szare a jednak 
jasne światło letniego przedświtu, uwydatnione tu 
z całą prawdą, napis na obrazku staje się zbyte­
cznym, nikt tego światła i tego kolorytu innej porze 
dnia przypisać nie może.

A teraz... gaudeamus!
Kilkunastoletni chłopiec wiejski, pragnący pozo­

wać już na „parobczaka”, przygotowuje się samotnie 
do tej godności i zaciąga się po raz pierwszy papie­
rosem. Co za mina, jaki ruch ręki, którą się chwy­
ta za piersi w chwili, gdy narkotyk zaczyna działać 
rewolt ująco na nieprzywykły do tego męskiego spe­
cjału organizm!

Czyż potrzebujemy patrzeć na kartkę lub podpis?
Kto zdaleka ujrzy tę wiejską chatę, tego chłopca, 

tego psiaka, spoglądającego ciekawie na biednego 
męczennika obyczaju... każdy zawoła: Kostrzewski!

Ale p. Franciszek, prócz tej pełnej humoru i praw­
dy akwarelli i drugiej, zatytułowanej „Bańki mydla­
ne”, a przedstawiającej dosłownie akcję tej dziecin­
nej a często i niedziecinnej zabawki, pokazał nam 
głowę męską, zamaszystą, energiczną, ale, nie­
stety...

Jest to, jak tytuł wskazuje, pan Zagłoba.

KONSTANTY (chłodno) 
I dotąd ją śpiewa.

AURELI (żywo).
Doprawdy? wiesz pan co, że mnie to wzrusza. 
(Ciszej). Bo.mi tę piosnkę nucą czasem.., drzewa, 
Na wsi... gdy w przeszłość zasłucha się dusza, 
Lecz nie sądziłem, że ją kto pamięta.
Że gdzieś tam, kiedyś duch mój zmartwychwstaje. 
Ucałujże jej pan za to rączęta.
Lecz cóż porabia ona?

KONSTANTY (/. «’•)
Bale daje. 

AURELI.
Ach! Bale daje. To miłe zajęcie... 
Wiec poszła za mąż!

KONSTANTY. 
Nieinaczej.

AURELI.
Proszę! 

Za mąż! tak prędko... A jam wierzył święcie... 
Lecz mniej.sza—mąż jej ma zapewne grosze! 
Jak to praktyczne bywają kobiety 
Chociaż artystki.

KONSTANTY
Niebardziej, śmiem sądzić, 

Niźli artyści (z goryczą), my tylko, niestety, 
Ludzie zwyczajni umiemy tak błądzić, 
Że sobie czasem dziwnie życie ścielem, 
Wytkniętym celom niesiem je w ofierze.

Czy to, że każdy z nas wyidealizował sobie tego 
sienkiewiczowskiego Falstafa i indywidualne wyro­
bił sobie o nim pojęcie, czy też, że w tym przechwa­
lającym się szlachcicu czujemy instynktownie, przez 
skórę- jak to mówią, dobrą głowę i" dzielne serce, te 
dwie właściwości, których prawdziwemu Falstafowi 
brakowało, dość że na interpretację Zagłoby, w spo­
sób jakim to czyni Kostrzewski, zgodzić się nie mo­
żemy. Głowa to wprawdzie wyrazista, niepozba- 
wiona jowjalności, ale właściwiej znalazłaby miejsce 
po za stołem przedsejmikowej uczty, niż na kartce 
jednego z bohaterów’ „Potopu”.

Główki kobiece, rysowane kredką przez panią 
Kanigowską, cieszą się powszechnem uznaniem płci 
pięknej. Jedna z nich szczególniej, rzeczywiście 
pełna wdzięku, zjednywa sobie powszechnie nazwę: 
typu dziewicy polskiej. A wxpopuli...

Rażący kontrast z temi gładkiemi i wypieszczo- 
nemi główkami stanowią szkice niedawno zmarłego 
w Paryżu artysty Michałowskiego. Jego głowa star­
ca, mimo prawdziwie konturowego zakroju, uderza 
niepospolitą siłą i wyrazem. Konie dzielne, pełne 
życia i werwy. Szkoda talentu!

Szkoda talentu!... O mały włos, żem nie powtó­
rzył, patrząc na humoreski gliniane p. Antoniego 
Kurzawy. Że jest on realistą, to już wiadomo, ale 
że pod tym realizmem formy bije ożywcze źródło 
poezji, które najprostsze, najbardziej codzienno spra­
wy i prace otacza tą aureolą co złoci i oświeca 
smutny i szary żywot— o tem zdaje się nikt nie 
wspominał. Widzieliśmy dawniejsze szkice, jak 
„siewcę”, widzimy obecnie fantastycznego „Grajka”, 
wokół którego hasa gromadka dzieciaków i choć 
z uśmiechem i sympatją patrzymy na pełne życia i 
werwy dwie figurki, z której jedna (męska! zdaje 
się mówić: „chodź do mnie”, na co dziewczyna wy­
stawia piąstkę, złożoną w figę—mimo całej zręczno­
ści i „szyku”, z jakim figurki te są wykonane, wie­
dząc co autor ich stworzyć może, wzdychamy...

W. Podkowińskiego „Żołnierz na widecie”, już 
przygotowany do reprodukcji, odznacza się pięknym 
stafażem i energicznem oświetleniem.

J. Konopacki wystawił piękny obrazek, zatytu­
łowany „Od żniwa” i wykwintną ilustrację wiersza 
Ujejskiego: „Więc ta róża, ta biała, już należy do 
mnie?...”

Pomijając chwilowo okazy malarstwa zastosowa­
nego do przemysłu, jakie się w tejże sali znajdują, 
dążymy do małego pokoju obok położonego, wiążąe 
ostatnio wspomnianą pracę p. K. ze znajdującemi się 
tam pracami p. Oz. B. Jankowskiego.

Rysunek kredkowy tego artysty, przedstawiający 
malarza rekomendującego swe prace bankierowi, 
bardzo dobry. Jest to wprawdzie drobnostka, ale 
jest w tem swoboda, ruch i prawda.

Ale za to wiszące ’tuż obok dwa szkice, zatytuło­
wane „Miłej” i „Miłemu”, są już wprost bachanalją i 
o podobnie... cyrkowych obrazkach wolelibyśmy nie 
wiedziećj że we szły z pod ołówka tak pełnego ta­
lentu i przyszłości artysty. Tembardziej dziwią nas 
te ekscentryczności, gdy spojrzymy na rysowane 
dramata tegoż malarza. Oto „Żywa ofiara”. U stóp 
posągu Madonny, oświetlonego lampą, złożyła nie­
szczęśliwa matka niemowlę, a sama, gnana rozpa­
czą, ucieka w noc ciemną. Rysunek piękny i sta-

__ ... u;KELL

O! pan bo zawsze byłeś marzycielem.
KONSTANTY (z mocą).

Nie! tylko czułem i kochałem szczerze. 
Pomiędzy wami a mną—jest różnica! 
Jam sługa serca—wy zaś wyobraźni! 
Co mnie przejmuje—was tylko zachwyca... 
Ja wiem co boli, wy wiecie... co drażni. 
Wam gdy się sztuka, miłość nie opłaca, 
To się sprzedacie małżeństwu i basta! 
A mojem hasłem, wytrwałość i praca!
Jam jest ów kamień co w miejscu obrasta. 
(Po chwili) Kto wie? jam może kochał tę kobietę 
I możem widział, że inny zwycięża 
To marmurowe serce—niezdobyte, 
Więc usunąłem się...

AURELI (ironicznie).
A ona męża

Znalazła w trzecim. Pod tem czołem bladem 
Dużo rozumu miała-—piękna Nina!

KON ST ANT Y (spokojnie) 
Ha! poszła tylko za pana przykładem. 
Nie umie rozsądzać czyja większa wina. 
Dość, że z was* każde ma wygodny Eden 
W nim—z ideałów dawnych dziś szydzicie, 
A jam pozostał między wami... jeden 
Na boje z losem i samotne życie!

Dnia 2i-yo listopada 1885-go r. 

ranny, tło bogate, kontrasty światła i cierna pełne’ 
efektu — kto robi takie rzeczy, może i powinien iść 
w tym kierunku i pracować, pracować, pracować"

P. Lenea „Winiarnia” szeroko traktowana; chmu­
ry dymu tytuniowego kłębią się i osłaniają czterech 
siedzących mężczyzn, którzy jednak nie odznaczają 
się ani przemawiającym do widza upozowaniem. ani 
też fizjognomją. A jednak mimo tych niedokładno­
ści, sądzimy, że p. Lenc pracując nadal w kierunku 
rodzajowo - humorystycznym, może zajść wysoko. 
Czuć w tej pracy pewną werwę, zamach, że się tak 
wyrazimy, która o przyszłości młodego malarza ko­
rzystnie wróżyć każę.

Dwie dekoracje ścian jadalnego pokoju, jakie 
przedstawił p. Czajewicz, odznaczają się niepospoli­
tą siłą i oryginalnością. Zwierzyna, zawieszona na 
białym murze, a oświetlona jaskrawo pełnem świa­
tłem południowej pory, wychodzi niezmiernie pla­
stycznie. Opuszczenie wszelkich trywjalnych akce- 
soryj, makat, kieliszków lub pater, jakiemi zwykle 
tego rodzaju prace dekoracyjne bywają przyozdabia­
ne (?), poczytujemy za dowód wykwintnego smaku 
artysty. Oba te obrazy są bądźcobądź czemś zupeł­
nie nowem i niepowszedniem i nie dziwimy się, że 
natychmiast znalazły nabywców.

Zawcześnie zmarłego Maksa Gierymskiego szkice 
ołówkowe i główka olejna, tu także się mieszczą. 
Znajdują one chętnych nabywców, jako pamiątki po 
znakomitym artyście.

Przechodząc do trzeciej i ostatniej salki wystawy, 
spotykamy się z dziełami dwóch artystów, którzy 
lwią część interesu i sympatji ogółu zwiedzającego 
wystawę zagarnęli.

Jeden z nich to P. Szyndler, który tu zgromadził 
kilkanaście obrazków i szkiców. Głowy wschodnie, 
studja, nawet perspektywiczne obrazy (wnętrze ko­
ścioła św. Marcina w Wenecji), wszystko to umie­
szczone obok siebie wabi widza, zajmując go równo­
cześnie świetnym rysunkiem i znakomitą karnacją 
ciała.

P. Wyczółkowski zaimponował nam swemi szki­
cami olejnemi. Jest to drugi bohater wystawy. 
Zdaje się, że rzucone ot tak sobie, od niechcenia, dla 
zabawki te szkice, a ileż w nich prawdy, życia, ar­
tyzmu.

Rozmowa mężczyzny z kobietą, na szafirowej a- 
ksamitnej kozecie; młodziutkie dziewczę na pierw­
szym balu; dwie śliczne główki kobiece, pochylone 
ku sobie w loży teatralnej; jeszcze scena w loży; stu­
dja jesiennej pełnej ciepła roślinności, — wszystko to 
tchnie prawdziwym talentem, jest wtem siła męska, 
pewność siebie, swoboda i wdzięk zarazem.

Niewiele co do liczby, ale nader sympatyczne 
prace wystawił p. Alcbimowicz. Szczególniej scena 
nazwana „Za jarzębiną”, odznacza się pełnem po­
czucia traktowaniem wnętrza lasu z jego wiecznemi 
cieniami i cichym majestatem.

Młody artysta, p. Pawliszczak, przedstawił „Utar­
czkę z tatarami” i „Pożegnanie kozaka”. Malowa­
nie to zupełnie szkicowe, ale wiele tam prawdziwe­
go, pełnego ognia ruchu, i szkice te zdają się zapo­
wiadać dzielnego na przyszłość batalistę.

Pomijając szkic p. Masłowskiego „Cygankę”, dwa 
piękne a smętne krajobrazy Czajewicza, nawet śli­
czny szkic ś, p. F. Tegazzo, śpieszymy ostatnie sło­
wa zwrócić do prac artystyczno-przemysłowych, za­
nosząc tylko w przechodzie jedną prośbę: „Panie 
Perle, nie krzyżuj Chrystusa, z dwojga wybierające 
złego rysuj lepiej „menu”.

Kiedyśmy tak powierzchownie chociaż obejrzeli 
wystawę, spój rzmy w gabloty, gdzie rozłożono wa­
chlarze, okładki do albumów i pugilaresów, noże, 
spinki i wiele innych drobiazgów, których prosty 
materjał dotknięcie się artystycznej ręki przemieniło 
w prawdziwe cacka.

P. Miniewska, Kotarbińska, Kanigowska, Gerso- 
nówna, p. Dowgird, wystąpili tu z nader gustownemi 
pracami.

Prace pani Poświkowej są tak piękne, malowane 
z takim gustem i poczuciem natury, że mogłyby 
śmiało rywalizować z najprzedniejszemi pracami, ja­
kie nam zagranica nadsyła, a mają nad niemi tę 
wyższość, że malowane są z natury z kwiatów, poi, 
wód i lasów naszych.

Prześliczne, pełne harmonji barw wachlarze z pta­
ctwem, pyszny ekran malowany na atłasie, a mogą­
cy stanowić ozdobę najwspanialszego buduaru, to 
dowody, że w tym kierunku mamy nader wytrawne 
siły w kraju, i panowie kupcy, byle tylko okazali 
trochę dobrej woli, mogą śmiało pozbyć się orogicP 
a pospolitych robót zagranicznych, a naszym artys ■ 
kom i artystom otworzyć drogę zbytu dla prac, a 
niestety dotąd źle płatnych, a często nawet i do spi - 
nięźenia niepodobnych. e «

Gdyby wystawa szkiców do tego jedneg _ Y 
praktycznego doprowadziła rezultatu, już jej i 
nie nie przeszłoby bez prawdziwej korzyści
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Z Towarzystwa ogrodniczego,
Posiedzeniu wczorajszemu przewodniczył prezes, 

ziekan Jerzy Aleksandrowicz, który w przemówie­
niu zagajającem wiele ważnych poruszył kwestyj.
. y?ytelnia pism w lokalu Towarzystwa z dniem 
zisiejszym zostaje otwartą. Z otwarciem zbyt skro- 

mn®l jeszcze bibljoteki zarząd jest zmuszony wstrzy­
mać się do czasu jej wzbogacenia.

fundusze Towarzystwa ulokowane były dotąd w 
akcjach drogi żelaznej nadwiślańskiej. Ponieważ o- 
Jecnie kurs akcyj tych jest niezwykle wysoki, za­
rząd postanowił za radą finansistów wymienić je na 
mne papiery przez rząd gwarantowane, a w kursie 
w. obecnej chwili niższe. Operacja ta przyniesie pe­
wien zysk Towarzystwu.

Zarząd proponuje, aby wybory członków zarządu 
w miejsce wychodzących, wedle wymagań ustawy, 
odbyły się na posiedzeniu grudniowem, nie zaś sty- 
czmowem.. W r. b. wychodzą: prezes Jerzy Ale­
ksandrowicz, kasjer p. Piotr Hoser (syn) i dwaj 
członkowie rady, pp. Fryderyk Bardet i Teodozy 
Bądarzewski.

Przy ekspiracji kontraktu rogatkowego ma być 
podobno wprowadzoną pewna zmiana co do warun­
ków, jakim podlega wywóz nawozu z miasta za ro­
gatki. Prawo wywozu bezpłatnego ma mieć tylko 
kompanja asenizacji. Ponieważ zmiana ta byłaby 
wielce dla ogrodników niekorzystną, przeto w myśl 
podania interesowanych, zarząd Towarzystwa przed­
stawił sprawę tę zarządowi miejskiemu, z prośbą 
o pozostawienie pod tym względem status quo ante.

Drugą część posiedzenia zajęły wnioski odroczone 
na poprzedniem zebraniu, a mianowicie wniosek p. 
Wł. Kaczyńskiego, który jednomyślnie zatwierdzo­
no, dalej wnioski konferencji odbytej podczas wy­
stawy, mające na celu obmyślenie środków szerze­
nia ogrodnictwa pomiędzy włościanami. Z wniosków 
tych przyznawanie nagród za sady włościańskie, 
sprzedawanie drzewek po cenach bardzo niskich, 
staranie o wprowadzenie nauki sadownictwa w se- 
minarjach nauczycielskich i duchownych, nie znala­
zły oponentów. Sprawa tylko zaprowadzenia insty­
tucji nauczycieli wędrownych obudziła dosyć żywą 
dyskusję.

Jak ją pojmuje wnioskodawca, p. Edmund Jan­
kowski, o tern wiedzą czytelnicy nasi, wniosek ten 
bowiem in extenso niedawno podaliśmy. W imieniu 
oponentów przemawiał p. F. Kramsztyk, dowodząc, 
że wniosek ten jest w naszych stosunkach niemoże- 
bnym do wykonania. Po odpowiedzi p. Jankowskie­
go wniosek znaczną większością przyjęto i zalecono 
czynić starania u władz właściwych o pozwolenie 
wprowadzenia go w wykonanie.

Wniosek p. Mieczysława Kamieńskiego o urządza­
niu przez Towarzystwo wystaw sezonowych, które- 
by w końcu zamienić się mogły na wystawę nieusta­
jącą, ciągle zmienianą, uzyskał ostateczną sankcję.

P. Jankowski zakomunikował następnie zebranym 
postanowienie komisji owocarskiej towarzystwa, do­
tyczące rozdawania zrazów drzew owocowych oso­
bom kompetentnym dla wypróbowania ich w różnych 
warunkach ziemi i klimatu. Zrazy rozdawane będą 
ibezpłatnie, z warunkiem udzielania o ich rozwoju i 
^owocowaniu dokładnych naukowych obserwacyj, 
któreby daną odmianę zaklasyfikować pozwoliły.

Wniosek p. Józefa Kaczyńskiego w przedmiocie 
udziału członków pozamiejscowych w losowaniach, 
poparty przemówieniem p. barona Lessera, przekaza­
no komisji specjalnej, celem opracowania regulaminu 
i wyznaczenia potrzebnego na ten cel funduszu.

Z wniosku dra Markiewicza, żądającego opieki 
nad plantacjami miejskiemi, zdawał sprawę imieniem 
komisji, której ten wniosek był przekazany, p. Józef 
Kaczyński. .

Wnioski sprawozdowcy, żądające utworzenia po­
sad inspektora ogrodniczego miejskiego, oraz dele­
gacji z łona towarzystwa, któraby opracowywała 
plany urządzeń ogrodniczych, jako też nadania 
wszystkim członkom prawa skutecznego występo­
wania w interesie plantacyj miejskich, zostały z okla­
skami w pierwszem czytaniu przyjęte, co pozwala 
wróżyć, że w drugiem czytaniu również przychylne 
znajdą przyjęcie. .

W końcu posiedzenia p. Aleksandrowicz przedsta­
wił pyszną roślinę w rodzaju bananowatych (mu- 
saceae), dostarczoną przez p. Waniaszka, a zwaną 
Strelitzia Reginae i udzielił odpowiednich objaśnień, 
p. Piotr Hoser (syn) dał objaśnienia o przedstawio­
nych przez p. Bardeta przepysznych gdułach (cy­
clamen), znanych pospolicie pod nazwą świńskiego 
Chleba lub fijołków alpejskich, zaś p. Jankowski roz­
dał nadesłane przez p. Kaługowskiego z Ameryki 
nasiona rośliny Erythroxylon Coca, z której otrzymu­
je się kokaina.

W końcu rozlosowano rośliny dostarczone z za­
kładu ograduicwgo pp. Smólskiego i Kamieńskiego.

/• irW

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE*
~ Zgodnie z nową ustawą uniwersytetów rosyj­

skich, kursa zostały zniesione, a ich miejsce zastępo­
wać będą semestry, na które obliczanym będzie czas 
obowiązkowego pobytu na fakultecie dla otrzymania 
dyplomu.. Do zaliczenia semestru potrzebnem będzie 
wykazanie przez studenta na próbnych egzaminach 
pewnej sumy wiedzy nabytej. Warunki zresztą tych 
zaliczeń opracowują oddzielne fakultety. Niezali- 
czenie trzech z rzędu semestrów pociągnie za sobą u- 
wolnienie z uniwersytetu.

= Rusk. k. dowiaduje się, iż sądy przysięgłych 
istniejące w Cesarstwie wkrótce mają uledz pewnym 
reformom, a mianowicie ilość spraw roztrząsanych 
z udziałem przysięgłych będzie ograniczoną, wyma­
galny cenzus zaś umysłowy przysięgłych * znacznie 
ma być podwyższony; prócz tego wszystkie sprawy 
o kradzież zostaną wyjęte z pod kompetencji takich 
sądów.

= Specjalna komisja utworzona przy ministerjum 
finansów roztrząsa, jak się dowiadują Mosk. wied., 
kwestję obłożenia przedsiębiorstw kolejowych poda­
tkiem handlowym, oraz obłożenia podatkiem docho­
dów od akcyj kolei żelaznych. Projekt wkrótce ma 
być ukończony i przedstawiony do rady państwa. 
Dotyczyć on będzie dochodu od akcyj niegwaranto- 
wanych, a co do akcyj gwarantowanych stosować 
się będzie tylko do dodatkowej dywidendy, tj. prze- 
wyżki nad zagwarantowany roczny dochód.

= Ministerjum wojny wraz z ministerjum dróg i 
komunikacyj podjęło projekt połączenia Witebska 
koleją przez Wielkie Łuki z Chołmem, w gubernji 
pskowskiej.

= Listy likwidacyjne 4-procentowe Królestwa 
Polskiego, wylosowane w dniach 1-ym, 2-gim i 3-im 
września r. b., stają się płatnemi z dniem 1 ym gru­
dnia. Wylosowane listy likwidacyjne składane być 
winny do realizacji z 17-tu kuponami, a za braku­
jący kupon wartość jego będzie strącaną z listu.

= W dniach 1-ym i 2-im grudnia r. b., o godzi­
nie 11-ej zrana, odbywać się będzie losowanie listów 
zastawnych wszystkich czterech seryj Towarzystwa 
kredytowego miasta Warszawy.

= Kancelarja okręgu naukowego warszawskiego 
ogłosiła wykaz wakujących w roku szkolnym 1885/6 
stypendjów z zapisów prywatnych. Pragnący ubie­
gać się o jedno z nich, winni zgłosić się co do stypen­
djów z zapisów: Karnkowskiego, Czyżewskiego, 
Drożdżeńskiego, Nieniewskiego, Ordęgi, Sierakow­
skiej, Jaraczewskiej, Majewskiego i Rudnickiego do 
seniorów tych zapisów; co do stypendjów z funduszu 
15,000 rs. do Towarzystwa dobroczynności; co do 
stypendjów imienia Cesarza Aleksandra Ii-go przy 
gimnazjum w Siedlcach do dyrektora tegoż gimna­
zjum; co do reszty zapisów, podania wnosić należy do 
kuratora okręgu naukowego warszawskiego po dzień 
20-ty grudnia.

= Z dniem jutrzejszym rozpoczną się lekcje kur­
sów niedzielnych w tutejszej szkole niedzielne-han­
dlowej, wieczornych zaś od dnia 1-go grudnia r. b.

= Jutro, o godzinie 1-ej po południu, odbędzie się 
w sali magistratu posiedzenie rachunkowe członków 
archikonfraternji literackiej.

= Z teatru i muzyki.
* W dniu dzisiejszym odbyła się na scenie teatru 

Wielkiego próba jeneralna z baletu w trzech obra­
zach pt. „Warszawa przed stu laty i dzisiaj”.

Balet ten pomyślany i ułożony przez baletmistrza 
p. Mendeza, odtańczony zostanie jutro po raz pierw­
szy.

Jedną z partyj głównych wykona panna Giuri.
* „Livia Quintilia”, dramacik p. Rzętkowskiego, 

grany będzie jutro w teatrze Rozmaitości.
* Żółkowski ukaże się w przyszłym tygodniu tyl­

ko dwa razy na scenie teatru Rozmaitości.
W poniedziałek artysta odtworzy Rosenblata 

w „Złotym cielcu” Dobrzańskiego, w niedzielę zaś 
przyszłą Gdyńskiego w komedji Fredry „Oj młody, 
młody”.

* Personel opery warszawskiej powiększony zo­
stał świeżo o jednego członka.

Dyrekcja teatrów zaangażowała p. Witolda Ale­
ksandrowicza, znanego z występów gościnnych na 
scenie naszej barytonistę.

Pan A. podpisał roczną umowę.
= Z wystawy szkiców.
Przy wejściu na wystawę powiewają flagi...
Według przepisu udzielonego przez policję, na 

białem tle znajdują się niebieskie napisy.
Jest to barwa ustanowiona dla czasowych wystaw 

i widowisk.
i———

= Z kiermaszu.
Roboty w gmachu cyrkowym postępują bardzo 

żywo i będą na czas gotowe.
Według obliczenia, parę tysięcy osób doskonale 

pomieści się we wnętrzu i będzie mogło swobodnie 
obchodzić wszystkie sklepy.

Panie, które łaskawie podjęły się „kiermaszować”, 
zaniepokoiły się wiadomością, że kiermasz zostanie 
przeciągnięty do dziewięciu dni.

Postanowiono więc urządzić zmianę, ażeby nie 
wymagać zbyt uciążliwych poświęceń.

Zapraszaniem i układaniem listy dam zajmuje się 
p. Fijok, sekretarz komitetu kiermaszowego,

= Pogadanka.
Dnia wczorajszego wieczorem, o godz. 8-ej, miała 

miejsce w gmachu resursy obywatelskiej, w gronie 
techników, bardzo ciekawa pogadanka.

Mianowicie p. Wł. Rudnicki mówił „O fachowem 
wykształceniu rzemieślników”.

Konkluzją pogadanki był wniosek, że dla prawi­
dłowego rozwoju rękodzielnictwa koniecznem jest 
zakładanie dobrych *szkół fachowych.

O tern, jak takie szkoły powinny być urządzone, 
przyrzekł mówca objaśnić na następnej pogadance, 
która odbędzie się za dwa tygodnie.

= Odczyty.
W stowarzyszeniu subjektów handlowych mojże- 

szoweg’o wyznania ułożony już został program 12-tu 
odczytów, mających się odbyć w ciągu tej zimy.

P. J. J. Boguski mówić będzie „O kłębach dymu i 
bańkach mydlanych”; pani Marrene obrała za przed­
miot „Fragment, studjum o kwesiji żydowskiej w 
powieści polskiej”; p. Czarnowski „Wschód i kanał 
sueski”; Adw. J. Goldszmit „O zobowiązaniach cy­
wilnych i handlowych”; p. Józef Nussbaum „Cuda 
mikroskopu”, „O odżywianiu organizmu” i „O po­
wstawaniu istot źyjących”; dr J. Wertenstein „O isto­
cie chorób zakaźnych”, dwa odczyty; adw. J. M. Ka­
miński „Z ekonomji”; adw. Jan Finkelhaus „Filozo- 
fja smutku”; p. Władysław Wścieklica „O prawach 
wzrostu ludności i przeludnieniu”; p. Wincenty Ko- 
rotyński „Księgarstwo i czytelnictwo”.

Dobór przedmiotów i nazwiska prelegentów są rę­
kojmią, że odczyty przyniosą prawdziwą korzyść 
młodzieży handlowej.

■ " ... 1 ■■ o

= Z kanalizacji.
Inźenięrowie prowadzący roboty kanalizacyjne na 

Nowym Świecie czynią usiłowania, aby przed nastą­
pieniem silniejszych mrozów kanał doprowadzony do 
ulicy Świętokrzyskiej, mógł być zasypany.

Przy ulicy Królewskiej kanał dotykający ogrodu 
Saskiego został pokryty ziemią.

= Kawior krajowy.
W Warszawie ma być założoną fabryka kawioru.
Ikra potrzebna do fabrykacji będzie pochodziła 

z ryb wyłącznie krajowych.
Będzie to pierwsza w Warszawie tego rodzaju fa­

bryka.
= Podwórzowa orkiestra... damska.
Od kilku dni w okolicy Podwala nawiedza podwó­

rza pięć kobiet, grających na rozmaitych instrumen­
tach.

Orkiestra ta pierwotnie popisywała się w restau­
racji, gdzie widać nieszczególnie jej się wiodło.

= Wzmocniony inwentarz.
Z powodu utrudnionej komunikacji, zanrąd tram­

wajowy wynajął od prywatnych właścicieli kilka 
dziesiąt koni.

Donajęte rumaki będą służyły do zdwajania za­
przęgu podczas zamieci śnieżnej.

= Lekcje ślizgawki.
Jeden z tutejszych łyżwiarzy zamierza na stawie 

przy ulicy Oboźnej urządzić zbiorowe lekcje jazdy 
na łyżwach.

Będzie to rodzaj „kompletów”, praktykowanych 
przy nauce tańca.

= Dla grających w loterję.
We wszystkich kantorach loteryjnych są już do 

nabycia bilety loteryjne do klasy piątej.
Kolektorzy żądają jednak zapłaty i za poprzednie 

cztery klasy, przez które sami grali.
Tylko wstrzymanie się od kupna biletów do klasy 

piątej po całkowitej cenie mogłoby tych panów od­
zwyczaić od tego rodzaju spekulacyj.

= Dobroczyńca.
P. Z., starzec, zamieszkały przy ulicy Senator­

skiej, zajmuje się wyszukiwaniem posad dla potrze­
bujących.

Znajdując się na niezależnem stanowisku materjal- 
nem, p. Z. używa wszelkich sprężyn dla dopięcia 
swoich zamiarów.

Według ściśle prowadzonych notatek, dobroczyn­
ny ten człowiek w ciągu bieżącego roku zdołał umie­
ścić na rozmaitych uosadach przeszło siedmdziesięci u 
protegowanych,



Jest to filantropia pożyteczniejsza aniżeli udziela­
nie jednorazowej lub nawet perjodycznej zapomogi.

— Lunatyczka.
Na jednym z tutajszych pensjonatów znajduje się 

11-letnia dziewczynka, silnie zbudowana, stanowiąca 
rzadki w swoim rodzaju okaz somnambulizmu.

Zasnąwszy, ulega jakimś magnetycznym prądom, 
w których porusza się i wydaje okrzyki.

Wzięta za rękę przez kogoś z obecnych uspakaja 
się i odpowiada na pytania, w sposób zwięzły i nad­
zwyczaj rozsądny.

Wypada zanotować tu kilka szczegółów.
Posiada ona kilka języków, żadnego jednak nie 

rozumie we śnie.
Mówiąc przez sen tłumaczy się potoczyście, ale 

w sposób wcale niewyszukany i używa wyrazów, 
którychby nie powiedziała na jawie.

Są przedmioty, o których mówić wcale nie chce.
Nad dziewczynką wypadałoby rozciągnąć kontro­

lę, są bowiem noce, w których się zrywa, chodzi po 
sypialniach i klasach, wspinając się z niepospolitą 
zręcznością na meble i krawędzie od łóżek.

Rano zwykle nie wie co się z nią działo w nocy.
Podobno kilku specjalistów ma zamiar prosić o po­

zwolenie zbadania lekarskiego dziewczynki.
= Roztargnienie.
Jeden z naszych znajomych, wychodząc wczoraj 

z domu, przez szczególną dystrakcję zamiast czapki 
barankowej, okrył głowę fezem czerwonym, jakiego 
zwykł używać w mieszkaniu przy szlafroku.

Pan *„* był już daleko od domu, kiedy ktoś ze 
znajomych witając go, wyraził swoje zdziwienie.

Teraz p. •** zrozumiał, dlaczego wiele osób w 
szczególny sposób mu się przyglądało.

= Pretensja.
W jednym z tutejszych sądów pokoju ma być 

wprowadzoną sprawa, wywołana zamianą kaloszy.
Skarżący podał, że w ciągu roku stracił tą drogą 

kilkadziesiąt par nowych kaloszy i dlatego w końcu 
poszukuje sądowego zadośćuczynienia.

= Zuchwałe sługi.
W dniu wczorajszym, w sądzie pokoju XIH-go 

oddziału, została osądzoną sprawa z powództwa pa­
ni G., przeciw dwom sługom: Annie Przyłęekiej i Ka­
tarzynie Małczyńskiej, oskarżonym o pobicie swej 
chlebodawczym, która im czyniła wymówki, że bez 
jej pozwolenia poszły do stróża na chrzciny.

Oskarżone oświadczyły na sprawie, iż o niczem 
nie wiedzą, były bowiem pijane.

Sędzia wymówki tej nie uwzględnił, a opierając 
się na zeznaniach świadków i stosując do oskarżo­
nych okoliczność obciążającą, jako do sług, winnych 
uszanowanie swym chlebodawcom, skazał obie na 
miesiąc aresztu, z poleceniem tymczasowego uwię­
zienia aż do uprawomocnienia wyroku.

= Ślizgawica.
W dniu wczorajszym na flizach ulicy Świętokrzy­

skiej, w pobliżu placu Wareckiego, poślizgnęła się i 
upadła Adela Żółtowska, raniąc niebezpiecznie 
głowę.

Na placu Teatralnym Szymon M. upadając wy­
wichnął rękę.

Przepis o posypywaniu chodników piaskiem lub 
popiołem oraz nacinaniu wyszlifowanych płyt ka­
miennych, powinienby być przestrzeganym stale, jak 
tylko zacznie się ślizgawica, a nie dopiero wtedy, 
gdy go władza policyjna ponownie ogłosi.

= Zaczepka.
W dniu wczorajszym w Saskim ogrodzie do pani 

Ch. żony fabrykanta, wśród białego dnia, zbliżyli się 
dwaj młodzi ludzie z zuchwałą zaczepką.

Energiczna kobieta wezwała pomocy przecho­
dniów, traktując napastników jako rabusiów.

Jeden zdołał uciec, drugiego przytrzymano.
Zuchwalec został pociągnięty do odpowiedzialno­

ści sądowej, nazwiska towarzysza nie chciał jednak 
wskazać.

b= W jednej rodzinie.
W dniu wczorajszym sędziwemu panu R. oznaj­

miono, że dwie jego wnuczki powiły prawie jedno­
cześnie hożych prawnuków.

Starzec w parę godzin po tej radosnej wiadomości 
życie zakończył.
= Na uczynku.
Na Franciszkańskiej pod nrem 9-ym w mieszkaniu H. 

Sztejnberga gospodarowali złodzieje, unosząc z sobą rzeczy 
wartości paruset rubli.

Trzeba trafu, iż obładowanych złodziei spotkał w bramie 
Sztejnberg i powziąwszy podejrzenie przytrzymał.

Złodzieje stawili opór, dzięki jednak pomocy stróża i kil­
ku lokatorów, zostali ujęci i odprowadzeni do aresztu.
= Z poślizgnięcia.
W dniu, wczorajszym było wiele wypadków upadnięcia z 

powodu ślizgawicy.
Na Marszałkowskiej w pobliżu Pięknej pani Z. Ohoro-

■ zewska złamała nogę.

Wreszcie na Browarnej Hi! Ejzen, przy wysiadaniu z sa­
nek, poślizgnąwszy się upadl i zwichnął rękę.

Powstał on z zamiarem wejścia do sieni domu, lecz tu na 
progu upadł powtórnie i złamał drugą rękę.

— Po pijanemu.
W dniu wczorajszym Grzegorz, Naziębło przechodząc przez 

podwórze domu na Pradze, wpadł w dół śmietnika.
Uległ on zwichnięciu nogi i ciężkiemu pokaleczeniu o ka­

wałki rozbitych butelek.
— Miły towarzysz.
W dniu wczorajszym Leon Pajkowski, zamieszkały na 

Wroniej pod nrem 2-im, powróciwszy do domu, nie zastał 
zamieszkałego z nim J. Z., który zostawił list, iż wyjeżdża 
z Warszawy i pożycza od P. różnych rzeczy.

Zabrał on wszystką garderobę, bieliznę i rozmaite klej­
noty.

Poszkodowany ocenia swoją stratę na 380 rS.
= Poparzenie.
W dniu wczorajszym na Brukowej pod nrem 187-ym Lu­

dwik Rojkowski, nieostrożnie zapalając papierosa od lam­
py, spowodował zajęcie się płomieniem mankietu gumo­
wego.

R. instynktownie zaczął tłumić ogień lewą ręką, przy- 
czem zajął się także drugi mankiet.

Zanim ktoś przybiegł z pomocą, nieszczęśliwy człowiek 
z bólu stracił przytomność.

Poparzenia obu rąk są groźne.
---- —-

= Wystawa szkiców.
Powodzenie jakiem się cieszy wystawa szkiców w 

Warszawie, naprowadziło kilku obywateli Łodzi na 
myśl przeniesienia jej, po zamknięciu w Warszawie, 
do tego miasta.

W tym celu toczą się układy, które może będą u- 
wieńczone pomyślnym skutkiem.

= Towarzystwa wioślarskie.
We Włocławku czynią się starania o założenie To­

warzystwa wioślarskiego na wzór Warszawy.
Istniejące w Częstochowie kółko zwolenników że­

glugi czyni starania u władzy dla uzyskania oficjal­
nej sankcji.

= Szkoła owczarstwa.
_ Sortjer z pod Wielunia, obecnie zamieszkały pod 

Kownem, Słonezyński, przedstawił władzom projekt 
szkoły owczarstwa, w której ma być wykładaną tak­
że nauka o produkcji najlepszej i najobfitszej wełny.

Wiadomo, iż w myśl oddawna powziętego proje­
ktu, szkoła taka ma być urządzona na Wołyniu lub 
Podolu, w miejscowości najbardziej sprzyjającej ho­
dowli owiec.

= W głośnej sprawie.
Głośna niezmiernie sprawa starozakonnych Lotzo- 

wów o zamordowanie dziewczyny chrześcjanki, roz­
trząsaną była w dniu onegdajszym po raz wtóry przez■ 
wydział karny witebskiego sądu okręgowego, w m. 
pow. Lucynie.

O sensacyjnym tym procesie Kurjer zamieścił już 
szczegółowe sprawozdanie wm. maju r. b. Wówczas 
wszyscy podsądni dla braku dostatecznych dowodów 
winy, zostali uniewinnieni przez przysięgłych.

Werdykt ten jednak z powodu niezachowania nie­
których formalności, został przez senat unieważnio­
ny i oddany dla osądzenia- innemu kompletowi sę­
dziów przysięgłych.

Werdykt tym razem był potępiający, pomimo wy­
mownej obrony znanego i w Warszawie adw. przys. 
ks. Urussowa.

, Wyrokiem sądu Lotzów, ojciec, za zamordowa­
nie w okrutny sposób dziewczyny katoliczki, skaza­
ny został na pozbawienie wszystkich praw i 15 lat 
robót ciężkich.

Żona jego ukaraną będzie 6-letniemi robotami.
Dzieci Lotzowów zostały uniewinnione.

— Pożar.
W ubiegły poniedziałek wieczorem o godzinie 11-ej po­

wstał pożar w Głusku pod Lublinem.
Palił się dom drewniany, tuż obok kościoła.
Niebawem zajął się drugi dom, obora, stodoła, wreszcie 

silnie był zagrożony kościół wraz z plebanją.
W niespełna pół godziny, na miejsce wypadku przybyła 

lubelska straż ogniowa, która dopiero zrana pożar u- 
gasiła.

Oprócz zabudowań, zginęło w płomieniach 8 sztuk bydła, 
trzy konie i narzędzia gospodarcze.

Strata jest znaczną.

ZE ŚWIATA.
X Odznaczenie. Dr Jabłonowski z Krakowa, za 

gorliwe studja nad dżumą w Persji i Turcji, otrzymał 
podziękowanie od szacha i sułtana, oraz order perski 
słońca i turecki Medźidże.

X łan Nepomucen Franke, prof, szkoły politechni­
cznej we Lwowie, został powołany do akademji umieję­
tności w Krakowie jako członek czynny.

X Młynarze i rolnicy galicyjscy zostali przykro 
dotknięci rozporządzeniem, które obniża jeszcze bardziej 
cenę miejscowego zboża. Zarząd wojsk konsystujących 
w Galicji uznał żyto galicyjskie zą szkodliwe dla zdro­
wia, nakazując sprowadzanie mąki żytniej wprost z mły­
nów węgierskich. Młynarze i rolnicy mają energicznie 
wystąpić przeciw temu rozporządzeniu.

X W sejmie węgierskim odbędzie się niebawem 
bardzo zabawna scena. Wiadomo, że hr. Szechenyi, mi­
nister finansów w Peszcie i znany dworak, ucałował przy 
zamknięciu wystawy węgierskiej ostentacyjnie rękę ar- 
cyksięcia Rudolfa, zasługując się w ten sposób przyszłe­
mu cesarzowi. Z tego powodu wniesie kilku posłów in­
terpelację z zapytaniem: czy Szechenyi pocałował rękę 
następcy tronu austrjackiego jako osoba prywatna, czy 
też jako minister węgierski?

X Paweł Lindan będzie od Nowego roku wydawał 
w Berlinie nowy tygodnik p. n. Bas neue Berlin.

X Krach teatralny zadziwił berlińczyków w samym 
początku bieżącego sezonu. Tamtejszy teatr p. n. „Loui- 
senstadtisches-Theater” zbankrutował i musiał zamknąć 
swoje podwoje.

X Niezwykły debiut odbył się w tych dniach w Pa­
ryżu na t. zw. „Figaro-Soiree”. Śpiewał tam margrabia 
de Altavilla, były wielki szambelan dworu królowej Iza­
belli. Debiut wypad! tak korzystnie, że dygnitarz hi­
szpański postanowił poświęcić się zupełnie karjerze śpie­
wackiej. Margrabia Altavilla, hr. Luna, grand hiszpań­
ski i właściciel kilku zamków kastylijskich, rozpocznie 
swoje występy zaraz po Nowym roku.

X Książęta francuscy nie obfitują w mamonę. Je­
dnego z nich, ks. de Bćarn, posiadającego w Londynie 
domek, skazały sądy angielskie na 2 miesiące więzienia 
za nie zapłacone podatki. Chciano go fantować, lecz o- 
każałó się, że nie ma żadnego „objektu”.

X Król ®ilan należy do ludzi ostrożnych. Wybiera­
jąc się na wojnę postanowił się zabezpieczyć przeciw ku­
lom bułgarskim. W tym celu kazał sobie u jednego z 
fabrykantów wiedeńskich wygotować rodzaj pancerza z 
jedwabiu, mocno zbitego puchu i waty. Pancerz ten ko­
sztował 600 florenów.

X ryginalns więzienie zbudowali sobie ameryka­
nie, aby zabezpieczyć się przeciw licznym ucieczkom 
skazańców. Twierdza ta składa się z wysokiego żela­
znego cylindra, podzielonego na 3 piętra. Na każdem 
piętrze znajduje się 10 cel. Cylinder ten tkwi niby w 
futerale, w wieży murowanej. Umieszczona na dole wię­
zienia maszyna parowa obraca ciągle ów cylinder, aby 
skazańcy nie mieli dość czasu do wybicia dziur w murze 
wieży. Pomysł iście amerykański, lecz chyba ulegną 
wszyscy więźniowie w takiem zamknięciu chorobie mor­
skiej.

.=§ W dniu 3 listopada (22 października), w Żyto­
mierzu, jednocześnie ze ślubem pana Adama Jentysa 
i panny Gabrjeli Steckiej, o którym ogłoszono w nr. 
309_Awyęra, Jego Ekscelencja ks. biskup łucko-źy- 
tomierski, pobłogosławił również związek małżeński 
między panem Józefem Przybyszewskim i panną 
Aldoną Stecką, rodzoną siostrą p. Gabrjeli, córką b. 
marszałka szlachty Edmunda i Elizy z Janowskich 
Steckich. Zamieszkali w Żytomierzu stryjostwo pp. 
Władysław i Helena Steccy, z serdeczną staropolską 
gościnnością podejmowali u siebie całe grono wesel­
ne obydwóch nowo-zaślubionych par i zabawa trwa­
ła do godziny trzeciej zrana. Szczęść Boże nowo-za- 
ślubionym! * (3914)

.Mekrolonj e».
f Ś. p. Aniela z Zakrzewskich Wierzbicka, wdowa po 

Konstantym Wierzbickim, radcy stanu, towarzyszu pre­
zesa izby cywilnej saratowskiej, przeżywszy lat 70, zakoń­
czyła życie. W smutku pogrążeni: córka i synowie zaprasza­
ją przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo odbyć się 
mające w kościele św. Aleksandra, w poniedziałek, to jest 
dnia 30-go listopada, o godzinie 10-ej i pół zrana, a po 
skończonem nabożeństwie na wyprowadzenie zwłok z te­
goż kościoła na cmentarz powązkowski. 2—3918—

T 8. p. Tekla z Chronowskich Kamińska, wdowa, po 
krótkich cierpieniach, w dniu 27 listopada 1885 r. przenio­
sła się do wieczności, przeżywszy lat 71. Zaprasza się kre­
wnych, przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo od­
być się mające w poniedziałek, tj. dnia 30 b. m., w kościele 
Narodzenia Najświętszej Marji Panny na Lesznie, o godzi­
nie 11-ej zrana, a następnie na wyprowadzenie zwłok w 
tymże dniu i z tegoż kościoła o godzinie 12-ej w południe 
na cmentarz powązkowski. —3925_

f Ś. p. Teodor Niedomański, podpułkownik jeneralnego 
sztabu, kawaler orderów, po długiej i ciężkiej chorobie, w 
dniu 26-ym listopada 1885 roku przeniósł się do wieczności. 
W głębokim żalu pozostała żona z córką i rodziną zmar­
łego zapraszają krewnych, przyjaciół i kolegów na wypro­
wadzenie zwłok w niedzielę, to jest dnia 29 b. m., o godzi­
nie 1-ej z południa, z domu Ais 41 przy ulicy Świętokrzy­
skiej do dworca drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej dla 
przewiezienia do miasta Kalisza i pochowania w grobie fa­
milijnym. 2—3921—

f Ś. p. Stefcia Paszkowska, córka Henryka i Anny, 
przeżywszy miesięcy 3, po ciężkiej chorobie powiększyła 
grono aniołków dnia 27-go listopada 1885 r. Boleśnie dot­
knięci rodzice wraz z dziadkiem i babką zapraszaj^ pe­
wnych i przyjaciół na wyprowadzenie zwłok w n,e ^le 
tj. dnia 29-go listopada, o godzinie i-ej z południajZ omu 
przy ulicv Chmielnej As 82/62 na cmentarz pswą4jieW*Mł‘““'łyc3



t B?’p. Wilhelm Horn, obywatel miasta Warszawy, o- 
patrzony św. sakramentami, po długich i ciężkich cierpie­
niach, w dniu 26 listopada 1885 r. przeniósł się do wiecz­
ności, przeżywszy lat 79. Pozostali synowie, córki, zięć, 
synowe, wnuki i prawnuki zapraszają krewnych, przyjaciół 
i znajomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 29 listopada, 
to jest w niedzielę, o godzinie 2-ej po południu, z domu 
przy ulicy Siennej Je 13, na cmentarz ewangelicko-augs­
burski. 2—3915—
ł 8. p. Antoni Olszewski, b. kupiec, opatrzony św. sa­

kramentami, zakończył życie u swego siostrzeńca probosz­
cza w Rokitnie pod Brwinowem, przeżywszy lat 59. Nabo­
żeństwo żałobne odbędzie się w poniedziałek, to jest dnia 
30-go b. m., o godzinie i2-ej w południe, po którem na­
stąpi wyprowadzenie zwłok na miejscowy cmentarz pa- 
rafjalny. 4—3896—

Rosja zaproponowała położenie kresu działaniom 
wojennym przez wspólne przedsta wienie. Posłowie 
Anglji, Francji i Włoch przyłączają się do tego kro­
ku, w oczekiwaniu na bardziej szczegółowe instrukcje 
od swoich rządów. Tak pisze Nawoje wremja, pod- 
znaczając wyrazy—„w oczekiwaniu na bardziej szcze­
gółowe instrukcje” i, dalej prowadząc rzecz swoją, 
mówi: Serbji i Bulgarji nie posłano wiec ultimatum, 
a dwuznaczna polityka Anglji, Włoch i Francji pa­
raliżuje wspólne przez Rosję, Niemcy i Austrję wy­
stosowane wezwanie o zawieszenie działań wojen­
nych.. Niesama już Anglja kaprysi. „Ale zachodzi 
pytanie, czy państwa zachodnie, a zwłaszcza chwiej­
ne Włochy, zdecydowałyby się namyślać nad wspól­
nym stanowczym krokiem, nie zobowiązującym ich 
do zmuszania silą stron wojujących do przerwania 
wojny, gdyby państwa te nie przypuszczały, że ko­
muś zależy na pogmatwaniu interesów na półwyspie 
bałkańskim, gdyby rządy tych państw nie były 
przekonane o tern, że zgodność trzech cesarstw by­
najmniej nie jest zupełną i szczerą? Anglja wido­
cznie postawiła sobie za zadanie obostrzyć ukryty 
antagonizm między „sprzymierzeńcami”, rozdrażniać 
i zmusić do wyjścia na jaw. A więc spodziewają 
się wielkiej wojny, a więc pragną wciągnąć w nią 
przedewszystkiem Rosję, Austrję i Turcję, pozostałe 
zaś państwa, mniej interesowane w pokoju na 
półwyspie bałkańskim, później wybiorą sobie pozy­
cję i wyrzekną decydujące słowo. Wśród rozpraw 
na temat rozejmu położenie ogólne się skomplikowa­
ło! Widocznie w Wiedniu debatują już nad kwestją, 
czy Austrja ma pozostać przy dotychczasowej polityce 
obserwacyjnej, czy przejść do czynnej, przynęcać do 
siebie po cichu Serbję, czy też odraza zabrać nieza­
wisłe królestwo."

Petersbmskija wiedamnsti zamieściły następną la­
koniczną ale znaczącą, uwagę: „Poważny Times, 
który nietylko jest kompetentnym w polityce, ale 
niekiedy sam robi polityko angielską—podał wielce 
sensacyjną wiadomość o tern, jakoby król Milan za­
mierzał wkrótce zrzec się tronu. Niepokojąca ta sa­
ma przez się wiadomość nabiera jeszcze więcej zło­
wieszczego "znaczenia z powodu dodanego do niej 
dopisku o możliwości zajęcia Serbji przez wojska 
austro-wegierskie, a to dla zapobieżenia zajęcia tro­
nu w Belgradzie przez ks. Piotra Karadżordźewicza. 
W chwiliobecnej niepodobna ocenić stopnia wiaro- 
godności sensacyjnej nowiny i pod tym względem 
trzeba czekać na jej potwierdzenie. Ale trudno nie 
przyznać, że sprawy polityczne przybierają obrót 
w najwyższym stopniu niepokojący i że Rosja teraz 
już koniecznie winna się przygotować do samoistne­
go działania na półwyspie bałkańskim.”
C Nowosti stawiają sobie trudne do rozwiązania za­
pytanie, co będzie" po przerwaniu wojny między Buł- 
garją i Serbją — jakie będą owoce zwycięstwa dla 
Bułgarji, a porażki dla Serbji? „Pytanie to, pisze 
rzeczony dziennik, starannie bywa pomijane przy 
wszelkich rozprawach o zbiorowem wdaniu się mo­
carstw. Strona poszkodowana, a zarazem i zwy­
cięska musi być wynagrodzona — to zasada prawa 
międzynarodowego. Ale na czemże będzie polegało 
to wynagrodzenie?”

W gazecie Nowoje wremja czytamy: „Nie krępu­
jąc sie zakazem mieszkania w mieście Rydze, żydzi 
wkrótce po r. 1870-ym zaczęli tłumnie przenosić się 
do tego handlowego punktu pod najrozmaitszemi po­
zorami skupiali dokoła siebie współwyznawców, 
nabywali własność nieruchomą i zagarnęli w swoje 
rece handel, zdoławszy w tym kierunku ograniczyć 
samych nawet niemców, których za to popierali w 
sprawie germanizówania kraju. Można sądzić, że 
w wielu razach żywioł rosyjski swoje przygnębione 
Dołożenie przez długi czas przypisać powinien żydow­
skiej przebiegłości. Wyższa niemiecka warstwa 
miejscowego społeczeństwa nie mogła w walce z ży­
wiołem rosyjskim opierać się na ajentach i agitato­
rach z masy ludności krajowej, nieprzyjaznej niem- 
com Otóż tu właśnie ajenci żydowscy mogli po 
.mistrzowsku forytować sprawy na korzyść swoich

/** O ’ ■

niemieckich patronów, nie zapominając też 1 o wła« 
sny eh zyskach.. Podkupić potrzebne osoby na wy­
borach albo w innych sprawach pieniężnych, spełnić 
funkcję ajenta-podźegacża, aby zaszkodzić człowie­
kowi niemiłemu patronom, podnieść gdzie należy 
hałas niby o naruszenie prawa,— podobnego rodzaju 
przysługi są niemożliwe nietylko dla porządnych ro- 
sjan, ale rozumie się, także dla uczciwych estów i ło- 
tyszów; do charakteru zaś żydowskiego działalność 
taka, hojnie opłacana, najzupełniej przystaje i pro­
wadzi do wzbogacenia. Dwudziestopięciotysiączna 
ludność, to ciężar niemały na szali interesów miejskich 
Rygi, a ciężaru tego niebardzo chyba zmniejszy spó­
źnione wydalenie pewnej liczby mniej bogatych i 
wpływowych z pomiędzy nich. W ogóle dotąd sły­
szymy tylko o środkach paljatywnych, oddzielnych 
rozporządzeniach, zastosowanych do tych lub owych 
objawów żydowskiej przebiegłości.”

Z ostatniej chwili.
Depesza, wysłana z Caribrodu d. 24-go b. m. wie­

czorem, opisuje w następujący sposób ostatnią wię­
kszą bitwę, jaką Serbowie stoczyli na ziemi bułgar­
skiej:

„Serbowie dokładali wszelkich starań na granicy, 
aby przeszkodzić wkroczeniu bułgarów. W ciągu 
poniedziałku zajęli Serbowie stanowiska w dolinie 
n-zerzniętej Niszawą i szosą wiodącą do Niszu, w od- 

: egłości sześciu kilometrów od Caribrodu. Most na 
Niszawie Serbowie wczoraj spalili. Trzy dywizje 
serbskie, a mianowicie dunajowa, dryńska i szuma- 
dyjska,. liczące około 40,000 ludzi, rozwinęły się w 
prawo i lewo na wyniosłej szych punktach i wystawi­
ły cztery baterje, popierane przez długie łańcuchy 
tyraljerskie, kryte przez oszańcowania. Położone z 
prawej strony wzgórze, Preglagliszte, panowało nad 
samym Caribrodem. Książę polecił pułkownikowi 
warneńskiemu zająć tę pozycję. Ogień rozpoczął się 
o godzinie 3’A po południu. Podczas gdy bataljon 
bułgarski wśród ciągłego ognia rozwijał się na wzgó­
rzach flankowych i zwracał na siebie całą uwagę 
nieprzyjaciela, trzy inne batałjony zaatakowały Ser­
bów od tyłu i rozpoczęły gęstemi salwami ogień, po­
party przez baterję. Gdy dotarłszy do połowy wy­
sokości wzgórza, przerwano ogień i zatrąbiono do 
szturmu, serbowie, zmięszani tym atakiem na le­
wem skrzydle, poczęli cofać się. Zdobywszy tę po­
zycję, bułgarowie zagrozili oszańcowaniom i bate- 
rjom serbskim. Bułgarowie utracili dzisiaj 120 za­
bitych i rannych, oraz wzięli 50-ciu jeńców. Skon­
statowano, że broń bułgarska dalej niesie. Serbowie 
strzelali nieregularnie, jakby bez komendy. Wiado­
mo, że po tej bitwie książę Aleksander zajął Cari- 
brod.

Śmierć króla Alfonsa III#
(Według depesz dzienników zagranicznych.}

Paryż 26-go listopada.— Temps donosi z Madrytu: 
„Ataki dławiące przyśpieszyły śmierć króla Alfonsa. 
Chwilami odzyskiwał jednak przytomność, przema­
wiał słabemi słowy do królowej i żądał widzieć cór­
kę. Umarł (we środę o godzinie 9-ej zrana) w ramio­
nach królowej Krystyny, w obecności królowej Iza­
belli, sióstr swoich, tudzież księcia i księżnej Mont- 
pensier. Ostatnich pociech religijnych udzielił mu 
arcybiskup Toleda, kardynał Benavides. Zwłoki 
pochowane będą w przyszłym tygodniu wEskurjalu, 
Pierwsze depesze kondolencyjne nadeszły od Ojca 
św. i Grevy’ego. Zaraz po śmierci królowa przyję­
ła prezesa ministrów Canovasa del Castillo, który 
składając dymisję gabinetu radził zawezwać Saga- 
ste. Królowa prosiła Canovasa, aby sprawował da­
lej" rządy, dopóki nie poweźmie postanowienia. Na- . 
dzieją"powołania do steru rządu liberalnego sprawi- { 
ła wyborne wrażenie w Madrycie.”

Madryt 26-go listopada. — Ciało królewskie zosta­
ło nabalsamowane. Organa karlistów. piszą, że do 
wybuchu nie nadeszła jeszcze pora; pisma republi­
kańskie wyrażają się bardzo oględnie. Konserwaty­
ści oświadczyli Sagaście, iż będą go popierali.

Madryt 26-go listopada.—Przyszły gabinet Saga- 
sty będzie miał prawdopodobnie skład następujący: 
prezes Sagasta, sprawy zewnętrzne Martos albo Ve­
ga d’Armijo, finanse Camacho, sprawy wewnętrzne 
Venanzia Gonzales, wojna marszałek Jovellar, spra­
wiedliwość Montero, kolonje Moret, marynarka ad­
mirał Berenger. Jeneralnym gubernatorem Madry­
tu zostanie jen. Martinez Campos.

Paryż 26-go listopada.—Tutejsze umiarkowane pi­
sma republikańskie twierdzą, iż ze zgonem króla Al­
fonsa upadla stanowczo monarchja w Hiszpanji. 
Zwycięstwo republikanów jest nieuniknione. Intran- 
sleeant Rocheforta wola: ,,Le roi est mort, tire la Re- 
publique!” Figaro zapewnia, iż Don Carlos pozosta­
nie we Włoszech, dopóki nie zawezwiegó stronnictwo 

do powrotu. Gaulois dowiaduje się, że Don Carlos 
opuścił już Wenecje.

Rzym 26-go listopada.—Jeden z dostojników wa­
tykańskich zapewnił korespondenta Neue fr. Presse. 
że Ojciec św. nie będzie popierał sprawy Don Curio­
sa w Hiszpanji. Kościół uczyni wszystko, aby unie­
szkodliwić ludzi, którzy pod pozorem obrony sprawy 
kościoła nie wahają się przed wyborem najohydniej­
szych planów i na miano „bandytów moralności” za­
sługują. ___________

Wojna sertsko-bułgarska.
(Telegramy mlasnę.)

&ofja 28-go listopada. — Bułgarowie po krwa­
wej, cały dzień trwającej bitwie, zajęli wczoraj Pi- 
rot. Książę wkroczy dzisiaj do miasta.

28-go listopada. — Pod Pirotem wojska 
bułgarskie wzięły wczoraj szturmem kilka ważnych 
pozycyj. Zdobycie Pirotu jest każdej chwili oczeki­
wane.

Belgrad 28-go listopada.— Depesza urz&dowa. 
Wczoraj z Belpałanki król Milan zarządził dalsze 
kroki obrony kraju i z Niszu wyjechał do armji pod 
Pirotem, gdzie serbowie odnieść mieli znaczne korzy­
ści. (?) Nowe wojska dążą na plac boju w najwię­
kszym pośpiechu.

Belgrad 28-go listopada.—Upadły zapał ludno- 
ści budzi się nanowo. Naród żąda ocalenia honoru 
i zemsty. Pod Niszem sypią się ogromne szańce, 
toż samo pod Pirotem. Ustawiają 250 dział na po­
zycjach. Walka z nadciągającymi bułgarami toczy 
się już pod Akpalanką.

Belgrad 28-go listopada. — Cała załoga Bel­
gradu wyruszyła na plac boju. Sto wagonów kole­
jowych przewozi bez przerwy wojska.

Belgrad 28-go listopada. — Jenerał Leszjanin 
bombarduje dalej Widdyń.

Bondyn 28-go listopada.—„Standard” dowiadu­
je się, iż ks. Aleksander zażąda ustąpienia Bułgarji 
okręgu pirockiego, jeżeli unja bułgarsko-rumelijska 
nie zostanie uznaną.

Wiedeń 28-go listopada.—O misji hr. Kheven 
hiillera brakuje dalszych wiadomości. W ministe- 
rjum spraw zagranicznych zapanował z tego powo­
du niepokój.

Wiedeń 28-go listopada. — Książę Aleksander 
przyjął zawieszenie broni.

(Ajencja północna.}
Petersburg 28-go listopada. — Depesza urzę­

dowa: Główny zarząd rosyjskiego Czerwonego krzy­
ża postanowił zaopatrzyć dyrekcje Czerwonego 
krzyża w Belgradzie i Sofji w materjały szpitalne, 
bandaże, instrumenta chirurgiczne i fundusze w je­
dnakowych ilościach.

Petersburg 28-go listopada. — Nowosti dono 
szą, iż komitet tutejszego słowiańskiego Towarzy­
stwa dobroczynności otrzymał wezwanie od wielu 
członków Towarzystwa, aby przyjmował ofiary w 
materjałach i pieniądzach, celem wysyłania tako­
wych na serbsko-bułgarski teatr wojny. Celem roz­
bioru tego wniosku odbędzie się jutro nadzwyczajne 
zgromadzenie jeneralne Towarzystwa. Postawiony 
przed tygodniem podobny wniosek przekazany zo­
stał przez komitet Towarzystwu Czerwonego krzyża.

TElECHiAMY
„KURJERA WARSZAWSKIEGO*.

Bondyn 28-go listopada.—Dotąd wybrano 127 
liberałów, 126 konserwatystów i 17 Irlandczyków.

(Ajencja północna.)
Petersburg 28-go listopada. — Swiet dowia­

duje się z pewnego źródła, iż pogłoski o projektowa­
nych, z chwilą ustąpienia ministra sprawiedliwości 
Nabokowa, rozległych reformach w sądownictwie 
są nieuzasadnione. Wytworzona przez zmarłego Mo­
narchę całość organiczna ustaw sądowych nie zosta­
nie naruszoną, jakkolwiek pewne, doświadczeniem 
wskazane częściowe zmiany są projektowane. Nato­
miast zamianowanie Manasseina ministrem sprawie­
dliwości wywoła niewątpliwie znaczne zmiany w per­
sonelu administracyjnym departamentu-



Dolina Szwajcarska.
Jutro w niedzielę d. 29 listopada 1885 r., odbędzie się

składający się wyłącznie z utworów Polskich 
kompozytorów 

pod dyrekcją Adolfa Sonnenfelda:
J. Stefaniego.— Józefa Brzowskiego.— Em. Kani. 

—L. Lewandowskiego.—K. Kurpińskiego.—St. Mo­
niuszki.—Fr. Chopina.—Ludmiły z Mikorskich Cho­
ińskiej.—X. Syrewicza.—Ig. F. Dobrzyńskiego.

Początek o godzinie 4 i pół.—Wejście k. 30. (3924

Wielki. Dziś: „Hugonoci” (p. Dowiakowska przed­
stawi rolę „Walentyny”). Jutro: „Napój miłosny“ i 
„Warszawa” (balet 1-y raz)—Rozmaitości. Dziś: „Gę­
si i gąski”. Jutro: „Livia Quintilla” i „Pieszczoszek”. 
Mały. Dziś: „Piękna Helena”. Jutro: „Gasparone”.

GIEŁDA.
Warszawa, d. 28-go listopada 1885 r.

Niepokojące ciągle jeszcze wieści z półwyspu bał­
kańskiego i niepewność co do ukończenia akcji wo­
jennej wobec oświadczeń ks. Aleksandra i postępu 
wojslv bułgarskich jest przyczyną chwiejności kursów 
i brak’ii jednolitości dążenia. Każda drobna wiado- 
mostkat, która szalę na jedną lub dragą stronę prze­
waża, wywołuje drobnostkowe zmiany kursowe.

Usposobienie ogólne dziś było dosyć słabe. Szaco­
wania z Berlina przyniosły znowu obietnicę powrotu 
do kursu 2>00 m. za 100 rs. na dostawę końcomiesię- 
czjia, coby więcej nadziei znamionowało. U nas po­
sterowano leniwie ku zniżce.

"Weksle długoterminowe na Berlin ofiarowywano 
po 5*0.30 z początku, płacone były 50.20, 50.17 7, i 
po 5thl5 w końcu oddawane, zresztą za uwzględnie­
niem gatunku papieru. Krótkoterminowe 50.12 i pół, 
50.10, 50.07 i pół i 50.05 również w tych samych 
warunkach—przy żądaniu 50.20.

Na pomniejsze miasta niemieckie 50.10 za długo­
terminowe, 49.90 za krótkoterminowe w niewielkich 
ilościach płacono.

Na Londyn również rozmaite drobne zawarto 
transakcje, płacąc po 10.13, 10.12,10.111/,, przy żą­
daniu 10.15..

Na Paryż 40.55—bez ruchu.
Na Wiedeń 81.25—choć w końcu pewną sumę od­

dano po 80.95.
Obroty ogólne słabe i bardzo ograniczone.
Papiery również mało obracane.
Listy likwidacyjne 89.30 i 89.10— wedle wielkości 

odcinków. '
Pożyczkę wschodnią notowano w żądaniu 97.50 

chociaż byli podobno nawet chętni oddawcy po 97.25. 
Tranzakcyj nic dokonano.

Listy zastawne ziemskie serji I, II, HI i IV 97.10, 
V 93.70 — w żądaniu. Płacono za te ostatnie 93.50, 
93.45, a nawet/ jak słyszeliśmy, i po 93.40 kupić 
było można.

Listy miejskie 95, 93.50, 92.30, 91.55. O serję IV 
zapytywano, lecz do tranzakcyj nie doszło.

Óbligi nie notowane.
Listy łódzkie 89.75, 88.25, 87.25.
Z akcyj zanotowano bankowe w żądaniu: handlo­

we 334, dyskontowe 315. Z fabrycznych staracho­
wickie po 80, hutnicze po 275, Zawiercia po 250 
ofiarowano. Akcyj warszawskiej fabryki machin i 
odlewów po 26 poszukiwano.

Godzina 12l/2. Usposobienie ciągle słabe, wycze­
kujące. Za weksle krótkoterminowe na Berlin 
50.077s płacono.

J. Wl.

Kto chce zdrów być i wesoły, 
Mięsnych trzecich niech nie jada, 
Skandal barszcze i rosoły, 
Wszystka, oto mi biesiada! 
Po niej drugi, doza mała, 
W końcu czwarta pierwsza mleczna, 
Oto uczta doskonała, 
Dla jarosza dostateczna!

Znaczenie zeszłej szarady: Powązki.
Najpierwsi nadesłali rozwiązanie: pp. Leonarda Wiłkaj- 

tys, Marja Strumff, Teresa Sylbermann, Janinka Mikke, He­
lena, F., Helena Rotmil Stefanja Lewińska, Marja P. z Ma- 
rjańskiej, Marja Lewińska, Aleks. Moszyńska, 8. Malczew­
ska, Gustawa W., Bronisława Kąsinowska, Edmund Buli- 
kowski, Józef Silbermann, Akiba Thursz, Franc. Lilpop, St. 
Listopad, E. Lewenstein, Edw. i Jan Heymanowie, H.Golb- 
fart, Aleks. Librowicz, Bronisław Kruszewski, Jakub Lipiec, 

' Ignacy Jaszafiski, Ad. Klein, Hipolit Konicki, Karol Bistrom, 
Józef Wł. Flisiński, Zygmunt Rundo, Ant. Teodor Loreutz, 
St. i Hen. Br., Ewusia Srebrna z Kutna, Izydor Łęczycki z 
Włocławka, Adam Cohn z Aleksandrowa, Juljan Kowalski 

■ z Włocławka. 

DyreKcja

i# Konnych ¥ Królestwie Polskiem 
podaj e do publicznej wiadomości warunki zapisów i 

meldunków na lata następujące, a mianowicie: 
NA ROK 1889.

Nagroda Towarzystwa rs. 1,000 
(Produce Stakes) dla 3-ch letnich ogierów i 
klaczy urodzonych w Rosji i Królestwie Polskiem. 
Bieg 2 wiorsty. Waga dla ogierów 135 f., dla klaczy 
130 f. Mianuje się klacze do 19 (31) grudnia 1885 
roku z przepadkiem rs. 10, jakim ogierem pokryta i 
i ostatni dzień skoku. Mianowanie przychówku do 
19 (31) grudnia 1886 roku z przepadkiem rs. 25 od 
każdego urodzonego źrebięcia, któremu życzy się 
zachować prawo uczestniczenia w wyścigu, objawia­
jąc dzień urodzenia źrebięcia, rodzaj, maść i odmia­
ny. W przeciwnym razie t. j. niezachowania powyż­
szych warunków, źrebię traci prawo uczestniczenia 
w wyścigu. Stawki w przeddzień gonitwy rs. 100. 
Drugiemu koniowi połowa stawek i przepadków, 
trzeci cofa swoją stawkę.

NA BOK 1887.
1. Nagroda imienia „hr. Potockich” 

rs. 3,000, dla 3-letnich ogierów i klaczy urodzo­
nych w Cesarstwie i Królestwie Polskiem. Stawki rs. 
200, z których przepadku rs. 25, opłacić przy miano­
waniu, które zamyka się 19 (31) grudnia 1885 roku. 
Drugiemu koniowi połowa stawek i przepadków— 
trzeci cofa swoją stawkę. Bieg 2 wiorsty 133 sąż. 
Waga dla ogierów 135 f., dla klaczy 130 f. Koń wy­
grywający nagrodę „Specjalną głównego zarządu 
stad rządowych rs. 3,000” niesie 8 f. nadwagi.

2. Nagroda specjalna głównego za­
rządu stad rządowych rs. 3,000, dla 
ogierów i klaczy 3-ch letnich, będących własnością 
hodowców rosyjskich. Zapisują się roczniaki. Staw­
ki rs. 125, z tych przepadku rs. 25 opłacie przy mia­
nowaniu, które zamyka się 31 grudnia 1885 r. i rs. 
100 w przeddzień gonitwy. Drugiemu koniowi poło­
wa stawek, trzeci koń cofa swoją stawkę. Bieg 2 
wiorsty 133 sążnie. Waga dla ogierów 125"f., klacze 
120 f. Konie urodzone za granicą, które przebyły 
najmniej dwa lata w Rosji, do wyścigu dopuszczają 
się, lecz z 4 f. nadwagi. Bez 5-ciu zapisów nagroda 
rozegraną być nie może, jednakże gonitwa ma miej- 
sce, choćby tylko jeden koń stanął do startu. Liczba 
koni jednego właściciela nie ogranicza się.

NA ROK 1886.
Nagroda „Perkuna” rs. 1,000, dla 

4-o letnich i starszych ogierów i klaczy wszystkich 
krajów. Stawki rs. 75, z tego przepadku rs. 25 opła­
cić przy mianowaniu, które zamyka się 19 (31) gru­
dnia 1885 roku. Drugiemu koniowi 150 rs. Bieg 2 
wiorsty 250 sąż. Waga 135 f., 143 f. i 146 f., klacze 
5 funtów mniej. Konie trenowane i urodzone za gra­
nicą, niosą 10 f. nadwagi. Konie urodzone w kraju 
a trenowane za granicą, lub też urodzone za grani­
cą, a trenowane w kraju, od 1 stycznia r. b., niosą 5 
funtów więcej. Zwycięzca nagrody „Otwarcia” nie­
sie 8 f. więcej.

2. Nagroda imienia ...Jerzego Pan- 
shawe” rs. 1,000, dla 3-letnich ogierów i kla­
czy ur. w Cesarstwie i Królestwie Polskiem. Stawki 
75 rs., z tych rs. 25 przepadku opłacić przy miano­
waniu, które zamyka się 19 (31) grudnia 1885 roku. 
Drugiemu koniowi z nagrody i stawek 200 rs. Bieg 
2 wiorsty. Waga na ogierów 135 funtów, klacze 130 
funtów. Zwycięzca wyżej 1,000 rs., niesie 8 funtów 
nadwagi.

3. Nagroda imienia „.Józefahr. Za­
moyskiego” rs. 1,500, dla 4-letnich i star­
szych koni wszystkich krajów. Stawki 100 rs., z któ­
rych 25 rs. przepadku opłacić przy mianowaniu, któ­
re zamyka się 19 (31) grudnia 1885 roku. Drugie­
mu koniowi 300 rs., trzeci cofa swoją stawkę. Bieg 
3 wiorsty. Waga na ogierów 135 funtów, 143 f. i 146 
f., klacze 5 f. mniej.

4. Nagroda Czerniakowska rs. 500, 
dla 3-ch letnich i starszych ogierów i klaczy wszys­
tkich krajów. Stawki 100 rs., z tych przepadku rs. 
25 opłacić przy mianowaniu, które zamyka się 19 
(31) grudnia 1885 roku. Drugiemu koniowi 100 rs. 
Bieg 1 wiorsta 255 sążni. Waga na og. 135 f., 155 
f. i 163 f., klacze 5 f. mniej.

5. Nagroda „ Wielkiego Handicapu” 
rs. 1,000, dla 3-letnich i starszych ogierowi 
klaczy wszystkich krajów. Stawki 100 rs., z tych 
przepadku 25 rs. opłacić przy mianowaniu, które za­

myka się 19 (31) grudnia 1885 roku. Drugiemu ko­
niowi 200 rs. Bieg 2 wiorsty 133 sąż. Waga ogłoszo­
ną będzie w przeddzień wyścigu.

O. Nagroda Wilanowska rs. 1,200 
{Steeple chasse) dla 4-o letnich i starszych ogierów i 
klaczy wszystkich krajów. Stawki rs. 100, jeżeli 
przepadek będzie wniesiony do 19 (31) grudnia 1885 
roku w kwocie rs. 25; rs. 125 jeżeli przepadek opła­
cony będzie do 20 marca (1 kwietnia) 1886 r. w 
kwocie‘50 rs. Mianujący bez wniesienia przepadku, 
wnosi w przeddzień gonitwy 150 rs. stawki. Bieg 4 
wiorsty, 16 przeszkód. Drugiemu koniowi 300 rs., 
trzeciemu 75 rs. Bez czterech koni u startu, gonitwa 
niema miejsca. Panowie jadą. Żokeje dopuszczeni 
z 10 funtami nadwagi. Waga 170 f., 178 f. i 181 f., 
klacze 5 f. mniej. Zwycięzca nagrody „Odetty” nie­
sie 6 f. więcej, nagrody „Horodna” 7 f. więcej, dwóch 
tych nagród 10 f. więcej.

Uwaga: Drugie przepadki należy opłacić:
1) rs. 25 do dnia 19 (31) grudnia 1885 r., życzący 

sobie zachować źrebięciu prawo uczestniczenia w wy­
ścigu Produce Stakes" na rok 1888.

2) rs. 25 do dnia 20 grudnia (1 stycznia) 1885/6 
roku do nagrody ofiarowanej przez jednego z człon­
ków Towarzystwa rs. 500 na rok 1886.

Meldunki i pieniądze należy nadsyłać do Towa­
rzystwa wyścigów konnych w Królestwie Polskiem 
na ręce sekretarza tegoż Towarzystwa J. M. Kamiń- 
skiego przy ulicy Niecałej nr 8 w Warszawie. (1350 

1356) Dr JL Pymarkiewicz, homeopata, po- 
wrócił do Warszawy. Aleje Jerozolimskie nr 21.

3911 Dr Grodzki leczy choroby sekretne, 
oraz niemoc wskutek takowych. Aleksandrja 15.

1 ■■■■■.■■U111 .■■■■■-------------------------ii ■------------ |_i jj i------------ 1 

— Peumatyzmy leczą się skutecznie kąpie­
lami igliwiowemi, wydawanemi codziennie w Za- 
kładzie leczniczym. Obożna 5. (1339)

— Dr jferzrof Zagórski, ordynator kliniki
chirurgicznej Cesarskiego Warszawskiego Uniwersy­
tetu, powrócił z zagranicy. Przyjmuje chorych od 
3-ej do 5-ej po południu. Specjalnie choroby dróg 
moczowych. Aleja Jerozolimska 23. (3793)

Henryk Martin, dentysta, francuz’
Ul. Marszałkowska nr 140, od Szkolnej nr 5. (1340

— Juljan Pefas, majster ciesielski,
przeniósł mieszkanie i warsztat z pod 
nr 18 przy ulicy Rozbrat, pod nr 2 przy tejże 
ulicy. (1332)

— Wybór papierośnic i portmonet 
srebrnych 84-ej próby, oraz puhary, kubki, fi­
liżanki, spodki, koszyki etc., poleca skład 
JH.Jf. Augustynowicza, Krakowskie-Przed- 
mieście nr 9 (róg Królewskiej). (1305) 

Fabryka tabaczna UNION
dawniej

LEOPOLDA KRONENBERGA, 
nadesłała do składu tabacznego pod firmą 

KaliBBwski i Przopórkowski 
w Warszawie (hotel Europejski) 

nowe dobre gatunki ONGAH: PanateWas 
rs 10, Pa Noblessa rs. 8, Da Pióra rs. 7, 
Cavour rs. 6, Preciosa i Pa Traviata rs. 
5 i Pimenos rs. 4 za 100 sztuk, w opakowaniu pc 
100, 50, 25, 10 i 5 sztuk. (1355)

— I-go grudnia we wtorek rano, spe­
cjalny kantor dostawy stałej i detalicznej 
sprzedaży Purazu pod firmą ,, Oko pańskie” 
przeniesionym zostanie do domu nr 9 nowy 
na ulicę Prywańską przy rogu placu 
Zielonego. (1359) 

— Owies, Siano, kłonię i inne produkta 
dla koni najtaniej i najdogodniej bo 
w jednem miejscu można kupić detalicz­
nie z odstawą, w specjalnym kantorze 
pod firmą „OKO PAŃ SKIP” przy ulicy 
Mazowieckiej nr 4. Tamże można umówić się o cał­
kowite wyżywienie koni, na czas dowolny 
i warunkach dogodnych. (1351) __

K0REŚPÓNDENCJ1OpRYWATŃX
— Panu S. M. w Kaliszu.—Nie miałam już dawno 

żadnej wiadomości, a dziś rocznica naszego pozna­
nia, w oddaleniu zapomniałeś o mnie, może kim in­
nym jesteś zajęty, radze Ci być ostrożnym.

(3922) ‘ ‘ Przyjaciółka



Km lamaiffitj.
Dnia 28-go listopada 1885 r.

ter.

250.

97.50
97.50

334. 
315.

5020
10.14
40 55
81.25

97.10
97.10
95.—
93.50
92.30
91.55
89.75
89.30
89.10

W e k s 1 e:
Berlin 100 mar. z krótk. 
Londyn 1 funt ster.
Paryż 100 franków 
Wiedeń 100 guld.

Papiery publiczne:
Sc/0 Listy zast. z r. 1869 d-

Listy zast. m. Warsz. serji I
r y y>

Z końc. giełdy 
żąd. | płac.

Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje
Akcje

Akcje Tow. Lilpop, Eau i Lew
Akcje Iow. zakł.przgdz. Zaw|

, „ ? IV
Listy zast. m. Łodzi serji I 
4% Listy likwidacyjne duże 

■   „ małe
Bilety Banku Ces. s. I, II i III 
Eos. Poż. Premj. z roku 1864

„ „ t 1866 ■1 Pożyczka wschodnia rs. 100 97.50 
U r . is. 100
III ; ’ rs. 100
Listy wileńskie długot. • .

Akcje i obligacje:
Obligacje miasta Warszawy 
Akcje dr. żel. warsz.-w. rs. 100

dr. żel. warsz.-b. rs. 100
dr. żel. warsz.-terespok 
dr. żel. fabryczno-łódzk. 
Eanku handl. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz 
Banku handl. w Łodzi 
warsz. Iow. ub. od ogn. 
warsz. Tow. fabr. cukru 

„ Tow. fab. cukru Józefów 
Akcje Dobrzel. Tow. fab.cukru

Wartość kuponów: 1
Od Listów zast. nowych 5% kop. 2162/s
Od Listów z. m. Warsz. s. Ii lik. 79'/6
Od Listów zast. m. Łodzi kop, 36V9 
Od Listów likwidacyjnych kop. 1988/9 
- ---------------------------------------------------------- j

Tazgi.
NA PLACU WITKOWSKIEGO

510

300250

50
28

465
570
580

420
405

40
20

410
392

Dnia 27 -go listopada 1885 r.
Korzec

Pszen. 242 sm. i ord. .
„ „ pstra i dobra
„ biała. . .
„ „ wyb. (nowa)

Żyto wyborowe 232 funt.
„ średnie (stare).
„ wadliwe .... 

Jęczmień 2 i 4rzęd. 272 f. 
Owies (nowy) . . 142 f. 
Gryka ... . 202 f. 
Rzepik letni ....

„ zimowy 212 funt 
Rzepak rapes zim. 212 i 
Groch polny 202 funt . 
Ziemniaki .... 
Hasło świeże funt . .

v solone pud . . 
Siana pud.....................

Słomy pud  
Drzewo opał. twar. s. kub.

„ „ miękki „

| Pud
od | do od | do 

kopiejek

Cena okowity:
z dnia 28-go listopada 1885-go r.
Burt, skład, wiadro rs. 7 kop. 995 

r garniec rs. 2 kop. 60

50:

40

30
40
40.
40
40

50
30

40
40

40
50
50
40
40
40
40

Do nabycia w Redakcji Echa Muzycznego (Senatorska 26) i we wszyst­
kich księgarniach miejscowych i prowincjonalnych. 2481E

NLWAOA LBIOIłÓW MĘZKICM

Miodowa łfcr 8, (dawniej 6).
obok Składu Aptecznego,

Odznacza się pięlsitcissi fasonami i krojem wy- 
Stlldjowanym. — Ceny począwszy od najniższych 
również w ubraniach wykwintnych bardzo umiar­
kowane. yinndurki, Bluzy i Szynele studenckie, 
na obstalunek. (łotowe Balia watowe, jesienne i le­
tnie, takież Garnitury. Marynarki, Spectaie 
Burki Sławuckie i t. d. korzystnie nabyó można. 
Sposób brania miary, próbki i cennik, wysyła na 
prowincję, za 2-ma pocztowemi markami. 2981

— Tarantella do śpiewu z Gasparone,k. 40
— Feldprediger, walc,. . . . k. 50 

J. Strauss, Walc na Lagunach, (na
fortep. i do śpiewu razem), . . k.

— Potpourri z op. Baron Cygański, k. 
R. Genee, Walc z op. „Sosina,” . . k. 
P. Tosti, Piosnka Fortunia (śpiew) . k. 
Faure J. Crucifix, (śpiew) . . . . k. 
Moszkowski M. Walc op. 31, . . k. 
Lecoą C. Wyjątki z op. Serce i ręka k. 
Ponchielli, Duet Laury i Giocondy,

(śpiew),.........................................k.
— Potpourri, z „Giocondy.” . . . k.

Utwory lekkie, salonowe. — Tańce.— Śpiewy na jeden i dwa głosy.
Delibes Leo, Pizzicato polka, . . . k.
Godard P. Mazurka, op. 54,. . . . k.
Zarzycki Al. Mazurek,.................... k.
Mattei T. Babillage (pogadanka). . k.
Wehle K. Canzonetta,.................... k.
Goldmarck K. Marsz weselny z 

symfonji Landliche Hochzeit,
„ na 4 ręce k.

Millocker K. Walc Carlotta, z op. 
„Gasparone,”  k.

— Polka „Cukier i Kawa,” . . . k.
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Pierwszy w kraju
Specjalny Skład Nnt i Instrumentów Muzycznych 

GUSTAWA LEWI, 
w WARSZAWIE, MARSZAŁKOWSKA Na 138, róg Świętokrzyskiej, 
poleca wszelkie Instrumenty i Przybory w ZNACZNYM WYBORZE, jak: 
Skrzypce, Altówki, Wiolonczelłe, Kontrabasy, Cytry, Mandoliny, Gi- 

’ tary, Kornety, Waltornie, Puzony, Flety, Klarnety i wszelkie inne In­
strumenty dęte, tak blaszane jak i drewniane.

TRĄBKI MYŚLIWSKIE i SYGNAŁOWE.
PIANINA, FORTEPIANY, FIS-HARMONJE, FLET-HARMONJE. 
SKRZYNIE SAMOGRAJĄCE od najmniejszych do największych. 
ARISTONY i wszelkie inne Instrumenty korbowe.

Najnowszy instrument korbowy, odznacza- 
Hhitu r HUN 1 J?cy ‘?nem n?d,er .grający

jgaggjg*8'- llimUi 11*11 ■ dowolną ilosc sztuk, jak: tańce ulubione, 
W wyjątki z oper, śpiewy i t. p.

Sprzedaż wyłączna na Warszawę i Królestwo 

SPRZEDAŻ i DETALICZNA jo ceucli Fahrycznycl 
Cenniki wyseła na żądanie franko, bezpłatnie. 2489R 

Reperacja Instrumentów.

N
Cl

WARUNKI PRENUMERATY
Wydawnictw perjodycznych S. Lewentala. 

w Warszawie, Ńowy-Świat Nr 4L

ftPRZEZ EZĄD ZATWIERDZONY

ft

• . * B S
zawiadamia Szan. Publiczność, iż dla jej dogodności, powierzyła wy- g 
łąc®ną sprzedaż wszelkich swoich Wyrobów po cenach fa­
brycznych, tak hurtowo, jak i detalicznie, głównemu Składowi -łSTaczyń f| 
kuchennych p. Ludwika Przybyszewskiego, Kra- g 
kowskie-Przedmieście Nr 67, wprost Resursy Obywatelskiej. ' ft

Warszawska Fabryka Lodowni Pokojowych.
Powołując sję na powyższe ogłoszenie mam zaszczyt oznajmić, iż wszelkie wy- fes 

roby powyższej Fabryki jako to; Lodownie, Magle pokojowe, Kredensy, Szafy, ft 
Stoły kuchenne, Wyroby bednarskie i różne przybory użyteczne w gospodar- fil 
stwie, są zawsze na składzie i sprzedawane będą po cenach fabrycznych. Zwracam 
też uwagę Szan. Publiczności na to, iż wyroby bednarskie tejże fabryki robione są fe 
na feder (*) i dla tego nie ulegają nigdy rozeschnięciu i rozlecieć się nie mogą. : M 

Wszelkie obstalunki wykonywać się będą z wszelką akuratnością i po ce- ® 
nach fabrycznych.—(Krakowskie-Przedmieści© M 6’7). ‘ SS

 Ludwik Przybyszewski.
(*) Wyrażenie na feder znaczy, iż części składowe naczynia (klepki), są z bo- § 

ków wpuszczane jedne w drugie, tak, że po zdjęciu lub opadnięciu obręczy, nie ® 
rozchodzą się z całości. 3101 M  

gdzie dawniej mieściło się Biuro Telegraficzne, naprzeciwko Giełdy 
wydaje zaliczenia od 3 rs. na srebro, złoto i drogie kamienie. — Pokiera sie nro- 
cent miesięcznie: od pożyczki 1% i od przechowania )%, razem 2% miesięcznie.- 
Otwarty od 10 do 4 po południu, oprócz Niedziel i Świąt uroczystych 2398R

NA ROK 1886,

672 124-8 3

2;50i60 603 1 8020 10 57

2 1 6 3 150'

14 2 6 i'5o:

80 1 80 20:

65180 3 90 95 10 207 5 10 2,

36 — — 1 — 13'80 90s12

22961-
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3

2
1

40
50

20
75 4

KŁOSY, czasopismo tygodniowe illu- 
strowane, wraz z wielkiem baz- 
płatnem premium pism Micha- 

, ła Bałuckiego, ......... 
ŚWIT, pismo illustrowane dla kobiet, 

wraz z dodatkiem wzorów, ubrań i 
i robót, kobiecych...........................

Część Świta Literacka bez dodat­
ku modnego ...................................

Część Świta Modna bez dodatku 
literackiego ...............................

Biblioteka Najcelniejszych Utworów 
Literatury Europejskiej,................

Tygodnik Romansów i Powieści . .
Tanie Wydanie Powieści Elizy 

Orzeszkowej; jeden tom miesięcznie, 
rocznie 12 tomów; dla prenumerato­
rów któregokolwiek z powyższych 
wydawnictw.

Dla nieprenumeratorów tychże wyda­
wnictw •.......................................

Za akuratne dostarczanie pism naszych tylko wtedy odpowiadamy, gdy 
bezpośrednio u nas jest opłaconą.

Redaktor-Wydawca «Kłosów,» Nowy-Świat Ab 4J,

2 40
2 —

6
prenumerata

W WARSZAWIE
Z przesyłką pocztową 
na prowincji, oraz po­
za granicami Cesar­

stwa Rossyjskiego.

rocznie|półrocz.| kwart.| mieś. rocznie|półrocz.|kwart.
Ruble i kopiejki Ruble i kopiejki

Pogadanki z dziećmi S 
BlożlWB METODA POGLĄDOWĄ 

przez
Z. Morawską.

Część I. dla dzieci od lat 5—7. Przed­
mioty otaczające, w opr. kart. Rs. 1.

Część II, dla dzieci od lat 7—10. Przed- 
miety i ich części. Wiadomości wstępne z nauk 
wykładanych w szkołach, w opr. kart. Rs. 1.30.

Skład Główny w Księgarni 
GEBETHNERA s WOLFFA. 
Kalendarz ścienny biurowy. 
Kalendarz ścienny oznobny. 
Kalendarz K^S,do 

na rok
wyszły nakładem Składu Papieru

Władysława Betertieio, 
w Warszawie, przy ul. Miodowej Je 497b 
i znajdują się tak w składzie wydawcy, ja- 
koteż we wszystkich księgarniach i składach 
papieru.____________________ 2979________

Wspólnik
z kapitałem rs. 2,500 potrzebny jest do in­
teresu korzystnego.—Zielna 39,' 111. 9. 3103

8. MIODOWA 8.

Fabryka Gorsetów 
dawniej Hafcha, 

Miodowa Nr 8.
dom Mrozowskich,

Na sezon teraźniejszy zaopatrzyła się w do­
bór Gorsetów tkanych bez szwu, różnych 
rozmiarów i kolorów, a także dobór Gorsetów 
szytych dokładnie wykonanych podług modeli 
paryzkich, z dobrego materjału, to jest: atła­
su, materji i djanln, po cenach bardzp przy­
stępnych. Fiszbin prawdziwy. Wykonywa? na 
obstalunki, gorsety hygieniczne włosiane' dla 
dam słabych, nieznoszącyeh brykli i fiszbinów, 
Szelki dla dzieci i osób starszych do proste­
go trzymania się i Leniuszki. Przyjmuje gor­
sety do prania, reperacji i odnowienia; z czem 
polecam się WW. Paniom.—Fabryka jest pro­
wadzoną przez specjalistkę i specjalistów.

K. Wiśniewska,
3107 żona b. urzędnika.

SANKI 
są do sprzedania w zupełnie dobrym stanie, 
na 4-ry osoby.—Wiadomość na miejscu Gra­
niczna Na 12. 3102

2782



I J. WIEDICER, JUBILER, i
I Krakowskie-Przedmieście Nr 19, 5

Nowo-otworzona

»
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SPRZEDAŻ J 
hurtowa i detaliczna

DRZEWA
Opałowego 

różnych gatunków

WĘIGLI
kowalskich
i węgli 

drzewnych.

Zaszczycony 
WIELKIM 

MEDALEM
Srebrnym 

na 
WYSTAWIE 
Warszawskiej, 

w 1885 r.

1 kop. —
— kop. 95
— kop. 90

1 kop. — 
1 kop. 60

18 kop. —
19 kop. —
20 kop. —

Zaszczycony 
WIELKIM 

MEDALEM
Srebrnym 

na 
WYSTAWIE 
Warszawskiej, 

w 1885 r.

SPRZEDAŻ 
hurtowa i detaliczna

Patentowany

w Stanach Zjednocz. 

Anglji, 

Szwecji,

Norwegji, 

Danji, 

Rossji,

Hiszpanji. Podaje się niniejszem do wiadomości, iż 
1) jest do sprzedania Kora dębowa, zdzie­
rana wiosną roku bieżącego, złożona w 14-m 
forcie na Pelcowiźnie, ‘— i 2) są do zrobie­
nia z drzewa skarbowego, drzwi, oraz ra­
my do okien, w 4-ch fortach za Pragą.

Wiadomości szczegółowej, dotyczącej tych 
dwóch przedsiębiorstw, zasięgnąć można w 
Zarządzie Budowniczego Fortyflfcacyj, mie­
szczącym się w Cytadeli w domu Jiś 33. 2492r

Patentowany

w Niemczech,

Awstrji,

Franęji,

Luksemburgu, 

Włoszech, 

Rumunji

przy ul. Dzikiej M 24/26 (nowy), F 
poleca:

Pończochy od rs. 2 k. 50 tuzin; {■ 
Skarpetki, Kamasze, Trykoty F 
męzkie i damskie. od rs. 2 kóp. 50 ;; 
za sztukę; Ubrania trykotowe dzie- | 
cinne, Chustki sznelowe, roboty rę- j 
cznej. Sznele.—Kupującym szne- a 
le, udziela się bezpłatnie nauka f 
chustek.

Nadrabianie Pończoch po 25 | 
kop. s 2484R

Magazyn Główny Okopowa 2.
Telefonu Nr 402.
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nadmiar kwasów żołądkowych, ja 
kwaśny smak w ustach, piecze- 
nie w gardle, niestrawność spo- 
wodowaną użyciem zbyt tłustych po- |Ł 
karmów, ból żołądka, usuwa na- 
tychmiastowo użycie"dwóch pastylek S 
digestiwnych Russyana’

Wyłączna hurtowa i detaliczna 
sprzedaż w Laboratorjum W. Bussya- ® 
na, ul. Kotzebue Mś 3.—Cena pudelka 
40 kop., z przesyłką na prowincję nie Bk 
mniej dwóch pudełek rs. 1. 3098 ®

Adres «Rnssyan Warszawa." 8

> 10 kop. na 
2127r

WĘGLI
Kamiennych

z różnych kopalń 
i z własnej 

KOPALNI 
„JAN“ 

w Dąbrowie.

Wolantkryty, Sankii Liberja 
dla stangreta, flo sprzedania. 
Piękna Jfe 46. mieszk. 11, od

I 2—4 po południu.

F. Łapiński
W WARSZAWIE.

------------- ------------------------ -

I Kantor Główny Jerozolimska 63.
1 Telefonu Nr 386.

korzec Węgli najlepszych z odstawą
D

poleca wielki wybór wyrobów złotych i z drogiemi kamieniami, naj­
świeższej mody, pięknego i trwałego wykończenia. 2490R 

Biżuteria srebrna w wielkim wyborze,—Ceny bardzo nizkie.

Na stacji towarowej Warszawsko-Peter-( 
sburskiej drogi żelaznejdnia 20 Listopada (3 
Grudnia) r. b., o godzinie 12 w południe od­
będzie się licytacja na 50 worków mąki 
pszennej, wagi 250 pudów. 3092

- —VT—, g
filn&mEaiaisaiiA L’a NMSB SA

NAJOBFITSZA I 
liczbą Dzieł i wyborowa 
Czytelnia Polslta i Fran­
cuzka, urządzona przy 
Księgarni i Okładzie Nut 
Maurycego Orgelbranda, 
w Warszawie, przy ulicy 
Senatorskiej Nr 33.—Abo­
nament miesięczny k. 60 
lub 15; kwartalny, półro­
czny lub roczny, a góry o- 
płacony znacznie taniej. 
Wysyłka na prowincję w 
każdej żądanej ilości to­
mów. Nowości literackie 
zaraz po wyjściu włącza­
ją, się do Abonamentu.

Drukowane Katalogi.

Feliksa Potrzebskiego,
egzystujący od 1835 roku, przy rogu ulic Nowy-Świat i Chmielnej, poleca wina zna- | 
nej swej dobroci francuzlde, reńskie, hiszpańskie, a szczególniej węgierskie, począw- | 
szy od wystałych zieleniaków, aż do bardzo starych wysokich gatunków, a posia- | 
dając wielkie zapasy może sprzedawać po znacznie zniżonych cenach. _ |

Przy handlu znajdują się gościnne pokoje, w których zawsze wypić można kie- | 
liszek smacznego wina. 3105

KWIATY1
Bukiety, Wieńce, Girlandy, Dekoracje 
ślubne i pogrzebowe, oraz w domach 
prywatnych, jak również urządzanie i 
z układanie ogró dków większych i mniej­
szych, przyjmuje się po cenach możli­
wi.e nizkich w ogrodzie przy kościele 
N. Ń. M. P. Leszno 30, w Warszawie.

Od rs. I kop. 65 

Koszule Prane 
najnowszego fasonu 

z kołnierzami i mankietami 

w Zakładzie Bielizny 
MAURYCEGO REICHEL, 

Senatorska Nr 22, 
róg Bielańskiej, I-sze piętro, 

dawniej Gmach Teatralny.
2485R

BIELIZNY ROZALJI FUKS, 
Nowy-Świat J6 25 nowy, mieszk. 16. _ 

w prywatnym lokalu, poleca Sz. publiczności, 
po cenach niesłychanie niskich, bieliznę męz- 
ką, damską, dziecinną; przyjmuje reperację 
takowej jako to: wstawianie gorsów, kołnie­
rzy, mankietów, karczków. Kompletne wy­
prawki dla nowonarodzonych. Znaczenie mo­
nogramów od k. 7y2, 2 liteiy gotyckie od 3 kop.

Za 1
1
1
1

- 1 
Za sążeń

» 1 „
, 1 ,, „ orzuzvwcgu „ „

Drzewo szczapowe o 1 rs. taniej na sążniu. 
Odstawa natychmiastowa, gatunki wyborowe.

. Zabierającym własnemi furmankami, liczone będzie taniej o 
korcu węgli, rs. 1 na sążniu drzewa.

rs. 
rs. 
rs. 
rs. 
rs. 
rs. 
rs.
rs.

Zbiór Moneti Medali 
polskich, 30951 

złotych, srebrnych i innych, 
od Ryxy, aż do dzisiejszych czasów panowa- 
niaini ułożony, a liczący przeszło 1300 oka­
zów, w tej zaś liczbie wiele rzadkich, jest 
do nabycia w całości od d-ra St. Rybickiego 
w Skierniewicach. Pojedyncze sztuki odprze- 
danemi być nie mogą, a o bliższych warunkach 
sprzedaży dowiedzieć się można na miejscu.w której między innemi znajdowały się dwa 

arkusze czystego papieru na prośby, z pod­
pisem u dołu w języku rosyjskim: „Ipolit 
Francewicz Łonckij.” 0 zaginieniu tern by­
ło ogłoszenie w dziennikach. Niniejszem o- 
strzegam dla skutków prawnych, aby nikt 
żadnych papierów w formie rewersów, zobo­
wiązań, lub jakiejbądź innej z podpisem mo­
im po rosyjsku nie nabywał, gdyż takowe 
są fałszywe, tego rodzaju podpisów bo­
wiem nie kładłem i nie kładę na ża­
dnych prywatnych zobowiązaniach.

fHhCTloMl
(zaraz lub od 1 Stycznia) 

z 3 pokoi, przedpokoju, kuchni, komórki, wy­
gódki, z wodociągiem, 2 wejściami. Listowne 
zawiadomienia. Teatr Wielki. Heliominiatury 
Calori, dla A. R. 3099

*“ z własnej kopalni „Jan,” z odstawą . . . 
„ kostkowego, z odstawą..............................

„ drzewnych do samowarów, z odstawą . . . 
B kowalskich, z odstawą...............................

drzewa Sosnowego rąbanego z odstawą....................
„ Olszowego „ „ ................ ...

Brzozowego „ „ ....................

TRIPOLI!
Najwyżej Zatwierdzony Patent

9346.

Pierwsza Uprzywilejowana Fabryka 
Trypolitu (Trójlamieniok),

w Królestwie Polskiem 

L Stumpfa w Kielcach, 
Poleca swój nowy towar budowlany

PP. Budowniczym, Inżynierom, Rzeźbiarzom, Sztukatorom etc.
x Bliższe wiadomości i Składy u L. Stumpfa w Kielcach lub w do­
mu handlowym St. Beeli & Comp. w Warszawie, Orla Nr 8. 3068

OBRĘCZE
ktoby się chciał podjąć dostarczać de Wło­
cławka, zechcc nadesłać swój adres do Wło­
cławskiej fabryki fajansu Teichfeld & As- 
terblum. 3106

Zapowiedź.
Podaje Się do wiadomości powszechnej, że 

1. Księgarz Chaim Mejer Hurwicz (HÓro- 
witz), zamieszkały we Frankfurcie nad Me­
nem, syn komisjonera Josela Izachotow Hu- 
rwieza (Horowitz) i małżonki tegoż Perli 
Lei Etjewny urodzonej Wolfsohn w War­
szawie. — 2. Chaja (zwana Anną) Landau, 
zamieszkała w Warszawie, córka kupca Mo- 
zesa Landau w Warszawie i zmarłej mał­
żonki tegoż Liby Goldy, urodzonej Katzen- 
gold, zamierzają wstąpić w związek mał­
żeński. Ogłoszenie zapowiedzi ma nastąpić 
w gminach: Frankfurt nad Menem i War­
szawa. 2486R

Frankfurt nad Menem, 24 Listopad 1885 r. 
Urzędnik Stanu Cywilnego z polecenia 

(podpisano) Garny.
Dnia 18-go Października 1885 roku, na 

stacji drogi żelaznej w Bzinie, przy prze­
siadaniu do innego wagonu, pozostawioną 
była 2496R

$

V”

na stawach, w Rudzie pod Marymontem, jest 
do wydzierżawienia.—Wiadomość: ulica Ele­
ktoralna Mś 4, mieszk. 5. 3100



Oryginalne nie krajowe!!

bardzo

Na szczególne uwzględnienie zasługują:
des Indes.

Guimanoc.
Seife naturelies.

n

2488R

2071R

N>

Jlś

Ni

«S

ŚWIEŻY TRANSPORT
ORYGINALNEGO

złożony z 7 frontowych okien, z obszemem 
mieszkaniem, w podwórzu. Wiadomość w Ni 1.

składem tabaćznym, z towarami, w 
j| najlepszym punkcie miasta, do odstą- 

pienia na dogodnych warunkach. Ka­
ra pitał potrzebny od 3—4,000 rs. Oferty 
H uprasza złożyć w kantorze Kurjera, 
| pod lit. R. 0. 3,000. 3059

podaje do wiadomości osób interesowanych, że w dniu 5 (17) Grudnia r. b., o godzinie 12 
w południe, odbędzie się licytacja głośna, oraz przez opieczętowane deklaracje na sprzeda? 
30,000 pudów starych, wyszłych z użycia szyn żelaznych.

Pragnący być dopuszczonym do licytacji czy to głośnej, czy przez deklaracje, winien 
najpóźniej w dniu licytacji, do godziny 11-ej przed południem, złożyć w Kassie Zbiorowej 
Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej vadium w sumie rs. 3,000 i przed przystąpieniem do 
licytacji kwit na takowe vadium okazać. Nieutrzymującemu sję przy kupnie, vadium zwró­
cone zostanie bezzwłocznie po ukończeniu licytacji.

Deklaracje złożone być winny przed rozpoczęciem licytacji i obejmować mają ofertę 
na całą partję szyn wystawionych na sprzedaż.—Cena 'winna być podaną za pud szyn i wy­
pisaną literami.

Warunki kupna i sprzedaży szyn, które przystępujący do licytacji na dowód zgodze­
nia się na takowe, podpisać jest obowiązany, przeglądane być mogą w Wydziale Gospodar­
czym Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej, codziennie, z wyjątkiem dni niedzielnych; 
i świątecznych, od godz. 10 rano do 3 po południu. 2479r

Od 1-go Stycznia 1886 r. jest do wynaję­
cia w Hotelu Krakowskim 3093

N 4711
Ni 4711

4711
Ni 4711
Ni 4711
Ni 4711
M 4711 Jockey-Club
Ni 4711 Maigłockchen
Ni 4711 Eau de Cologne
J& 4711 Mandelbliithen
M 4711 Savon des Pensćes.
Ni 4711 Patchouly Blilthen

■tpAuiBJ9tnp£ poM jn)Aj.sui aizpS buzoiusjÓ Bojm
W osafcie''' "Pajraniczny, 
z powodu wyjazdu jest do sprzedania zaraz 

Dom mieszkalny 
z czterema stajenkami w podwórzu, z ogród­
kiem i ogrodzeniem, oraz na wydzierżawio­
nym placu od dyrekcji dróg żelaznych War. 
Wied, i War. Bydgoskiej, przy samych rel- 
sach, skład węgli, drzewa, wapna i ce­
mentu, oparkaniony, pod korzystnemi warun­
kami. Wiadomość bliższa na miejscu u wła­
ściciela w składzie węgli. 2461

Savon aux fleurs 
n Erica.
„ an sue de 

Florida soap. 
Savon aux fleurs

A. la rose printanibre.
A la violette des bois. 
surfin an reseda. 
Mogador.

Fabryka Wody Kotońskiej i Perfum
IJFŁI3. mt-Ilhei 

Glockengasse Nr 4711, Kolonja n/Renem.

Potrzebny lekarz
Szczegóły w Biurze Ogłoszeń 

Rajchmana i Frendlera, ulica Se­
natorska 26. 2453R

rożnych wysortowanych Towarow,
a mianowicie:

Wstążek, Tiuli, Koronek czarnych, białych, koloro­
wych i wełnianych, Piór, Oazy, Aksamitów, Aksa­

mitek, llluźyj, Fiszutek, Chustek itp.
2474R

LUCJE UICOW
udzielam u siebie i po domach prywatnych 
Elektoralna łś 47. 3022

W. Puchalski.

nadszedł w ostatnich dniach nader znaczny u głównych źródeł ze świeżych zbio­
rów nabyty transport herbaty w rozmaitych gatunkach, odznaczającej się_ osobliw­
szym smakiem i wyborowym aromatem, którą sprzedają po możliwie najumiarko- 
wańszych cenach, o czem mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, polecając 
się łaskawym jej względom.3108 S. Fiirstenberg

Savon au sue de Laituc.: 
„ de Thridace.

Moosrosen-Seife.
Weisse Rosen
Ylang-Ylang
Veicheln

Ni 4711
Ni 4711
Ni 4711

4711
4711
4711
4711
4711

N 4711
Na 4711 Reis-Seife.
Ns 4711 Oppoponax Seife.
N 4711 Monopol Seife.
Ni 4711 Riga’er Veilchenseife.

Do wynajęcia każdego czasu

3 pokoje, przedpokój, 
kuchnia, z waterklozetem, wodociągiem, na 
III piętrze od frontu, przy rogu ulicy Mar­
szałkowskiej i Alei Jerozolimskiej Ns 84. 
Wiadomość u rządcy domu.2468R

PANNY
uzdolnione do fabrykacji szelek na maszynie 

zgłosić się mogą do

S. BEIGHMANA,
_____ Tłomackie Ns 11, 2-e piętro. 3072

Młode Panienki
do lekkiej roboty ręcznej, znajdą stałe za­

jęcie u

S. REICHMANA,
Tłomackie M 11, drugie piętro. 3071

PIWA EKSPORTOWEGO
Kulmbachskiego,

otrzymał wyłączny Skład

Romualda Lenartowicza,
Krakowskie-Przedmieście Ns 54. 2465R

JANA SALINGER,
ALEJA JEROZOLIMSKA Ne 41 stary, róg ulicy Łeopoldyny.

Kantor Nowy-Świat N 65 nowy, róg Świętokrzyzkiej (w składzie Tabaćznym), 
nuleca Węgiel Kamienny z różnych kopalń, po kop. 90, 95 i rs. 1 za korzec z odstawą. 
F Drzewo Sosnowe i Brzozowe, po cenach najniższych.

Odstawa natychmiastowa,—gatunki wyborowe.’ 984

może go dostać codziennie zrana od 10, a w 
Święta od 1 godziny po południu, w Lom­
bardzie, ul. Widok Ni 17 nowy.—Zaliczki 
wydają się pod zastaw złota, srebra, garde­
roby, dywanów, towarów, płócien, i innych 
kosztownych ruchomości. 2429R

MAGAZYN NOWOŚCI »
JÓZEFA ADELFAAG, fe 

urządza z dniem 27 Listopada r. ł». na krótki czas, przy ulicy GRA- 
NICZNEJ Ni 14, gdzie Instytut Wód Mineralnych

TRAN LEKARSKI 

tegoroczny, żółty oraz Mały parowy, prawdziwy 

ma zaszczyt polecić
SKŁAD MATERJAŁÓW APTECZNYCH

J. MROZOWSKIEGO,
ulica Miodowa Nr 8 (nowy).

dla amatorów wyborowej herbaty!!!
Do mojego hurtowego i detalicznego składu herbaty, egzystującego przeszło lat 

25, przy placu Żelaznej-Bramy, w domu p. Janasza, a ostatnio przeniesionego

Mydła toaletowe Nr 4711 
w najlepszym gatusku z pięknemi różnorodnemi zapachami, w eleganckiem. i. zalecaj ącem 
się opakowaniu, na całym świecie zajmują miejsce między mydłami najbardziej renomowa­
nych fabryk Francji i Anglji. Równie obfitym wyborem, zastosowanym do każdego smaku, 
przy odpowiednio nizkich cenach, nie każda zaiste fabryka poszczycić się może.

Fortepiany
nowe do sprzedania. Ceny nizkie.—Ul. Nowy- 
Świat Ni 54, w fabryce Fortepianów Jani­
szewskiego._________________ 3047_____

Świeży Tytoń
Żytomierski, Bojarskiego, nadszedł do 
sklepu tabacznego A. Stroynowskiego 
w Warszawie, Nowy-Swiat Na 17. 3040

Mydło kryształowe z zapachami róży, re­
zedy, konwalji i wody kolońskiej. Do nabycia 
we wszystkich znaczniejszych perfumerjach 
w Warszawie. 2018R

powodu wyjazdu

do sprzedania z kilku pokoi, skromne i ozdo­
bne, za cenę bardzo przystępną.—Ulica No­
wolipie Ni 34, stróż wskaże. * 3070

“lUCHilSTRZF
Przeniosłem mieszkanie na ulicę Chmielną 

pod Ni 12, podejmuję się wszelkich obstalun- 
ków w zakres mego zajęcia wchodzących.

Podług życzenia mogę przyjąć i na stale. 
3047 T. Malinowski.

rozpoczął wykład salono­
wych i wyucza takowych w 20-kilku lekcjach. 
Ulica Królewska Ni 3. 3050

Ulica Graniczna Jlb 14, gdzie Instytut Wód Mineralnych.
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; % w znanym ze swej taniości 

g Składzie Towarów 
■ j przy rogu ulic Dzikiej i Nowołi- 
' '■1 pak, dom Brauna I, mieszk. 4, 

!1"■ i liajprafctycziiiejsze 
i Podarunki

I na GWIAZDKĘ,
a mianowicie:

II 20 łokci Materji wełnianej na 
feł suknie, za rs. 2.

20 łokci Wełny na suknie, za rs. 
|| 2 kop. 50.

20 łokci Wełny stripes na su- 
knię, najpiękniejsze kolory, za rs. 4. 

ffl 20 łokci Wełny wyborowej plaids 
U podwójnej szer., rs. 4 k. 50.

10 łok. Wełny Varsovienne prze­
ślicznej, podw. szerok. na suknie, 
za rs. 3 kop. 50.

10 łokci Parisienne changeant, 
H podw. szer. na suknie, za rs. 4.50. 
Kg 10 łokci Wełny wyborowej brochś, 
K w jedwabne desenie, za rs. 5.
S Korty prześliczne na damskie suknie 

i kostiumy 2% ł. szer., po 60 k. ł.
?| 10 łokci Kaszmiru czarnego lub 

kolorowego, podwójnej szerok., 
® na suknie, za rs. 6.
§ 2 łokcie Kortu zimowego na spo- 

dnie, za rs. 3.
re 12 Chustek białych do nosa, za rs. 1. 
® Sztukę płótna krąj owego, 30'/2 
ra łokcia, za rs. 4.
wj Koszule męzkie prane ładne, rs. 1. 
g Koszule damskie ubrane wstawka­
mi mi i langietami, kop. 90.

Obrusy białe lub ‘kolorowe, po rs. 1. 
H Kołdra wyborna wełniana, rs. 3.

Obstalunki z prowincji będą, ekspe- 
® djowane z jak największą akuratnością 
$ i sumiennością.—Adres: Iz. HERTZ, 
j/j Dzika )& 1, dom Brauna. 3052

tanio ś:

I

Marazm
Wjrofów Krajowych i Zairanlcznych
W. Kaczyńskiego,

Krakowskie-Przedmieście
W gmachu Resursy Obywatelskiej, 

poleca na Gwiazdkę wielki wybór 
towarów i to po cenach zniżonych; 
pomiędzy innemi wiele Resztek, 
z których jedną partję sprzeda­
wać się będzie podług następują­

cych cen:
20 łokci Materjału *a
20 łokci Imperial rAatkę’za 
20 łokci Krepy rs‘ 
20 łokci Faconne zar3.5.
20 łokci Diagonal " 5kop‘ 
10 łokci Changeant szerokości, 

za rs. 4 kop. 50.

10 łokci Plaidu
10 łokci Broche rokoSci, za rs. 5 

iO łokci Tartanu
szerokości, aa 7 kop; óft 2399r

ioo

2487 R

Bom Handlowy Moskjewsko-Austrjacko-Wegierski
MN

EnfcPTAMf//^Cb Ao3sO/7fH|fl MEMJJllJHC/Mro

El i lc r 1V3 pl cfp do szybkieg°,1 bujnego 
JLM. UAu'll^v porostu wlosow i zapo­

bieżenia od wypadania.—Cena rs. 2 za flakon.
T>o "5711 10 środek do usunięcia piegów,
A L<% t/JŁ-ŁJ-C? plam i wyrzutów skórnych,
nadająca twarzy świeżość, młodość i piękność.—Cena rs. 1 

kop. 60 za słoik.

Balsam Eugenie
nadania twarzy, szyi i rękom delikatnej miękkości, marmuro­
wej białości i zapachu róży, jak również dla usunięcia piegów

i wyrzutów skórnych.—Cena rs. 1 kop. 75 za flakon. 
"RÓŻ EnO*PTHP płynny, dla nadania policzkom 
AuVZi i uszom naturalnego różowego
koloru, nie zmienia się przy świetle elektrycznem i nie ściera 
się nawet przy zapoceniu się, poleca się szczególniej na bale

i do teatrów. — Cenars. 1 kop. 50 za flakon.
Trzy te kosmetyki, których przepis użycia pomieszczony jest w trzech języ­

kach: rossyjskim, francuzkim i niemieckim, niezawierają żadnych szkodliwych 
przymieszek.—Bertha Kies. 
E'arba do włosów w kolorach: czarny, szatyn i blond. 

Cena pudełka z przyrządem rs. 3.—Fabrykant Ries Gusman. 
Oryginalny Pudre Eugćnie biały i różowy.—Cena 
pudełka z łabędzikiem rs. 1 kop. 50, bez łabędzika rs. 1 k. 20. 
Chinowo-glicerynowa UFoimada z peruwiańskiego § 
balsamu, dla wzmocnienia, zgęszczenia i porostu włosów.

Cena rs. 2 za słoik. gg
Eomada rakowa do yąk, każdy słoik opatrzony jest 
marką ostrzegającą „amour“ i podpisem wynalazczym „Bertha fe| 

Ries.“—Cena rs. 1 k. 30 za flakon.
Składy główne w Warszawie: Aleksander Gierdawa i Marcelli Jaku- S 

bowski, plac Teatralny 10; Jan Kalinowski dawniej A. Koch, Kra- 
kowskie-Przedmieście 77; tudzież dostać można: u Teofila Szulca, ulica ® 
Bielańska Hotel Krakowski; Aleksandra Łipinka, ulica Wierzbowa, dom Hr. 
Krasińskiego. 2748

Sprzedaż dozwolona przez St.-Petersburski Stołeczny Urząd Lekarski.

Mąka do wytwarzania sztucznego mleka dla po­
prawy'inwentarza służąca, dająca najmniej 50 procent 
oszczędności, sprzedaje się w cenie rs. 1 kop. 60. za 
worek 10-funtowy, prócz kosztu dostawy, przy znacz­
niejszych zamówieniach, stosowny rabat się ustępuje. 
Bliższe wyjaśnienia na żądanie się udzielają. W do­
wód wybornych rezultatów, jakie użycie Lactiny da- 
je, poniższe świadectwo się zatacza, 

y&rs u 1. Landy j S-ki 
skieiCes.Rossyjskie w

w Warszawie, Leszno .V 51.

Zarząd Stadnie Dóbr Stawiskich JW. Hr. W. BRANICKIEGO.
5»iniejszem mam honor zaświadczyć, iż Lactina, używana przezemnie do karmienia 

cieląt i źrebiąt, okazała się doskonałym środkiem pożywnym, ledwie zabielona mlekiem, 
chętnie była spożywaną przez wymienione zwierzęta, które po upływie tygodnia przedsta­
wiały już piękniejszy połysk sierści i widoczny przyrost ciała. — Zarządzający stadami.

Inspektor Folwarków w Dobrach Stawiskich (podp.) A. Zakrzewski.
Stawiszcze, dnia 5 Października 1885 r. 238SB 2482R

GRANULKI
(sulfuris aurati benzoinati),

W. RUSSYANA,
usuwają szybko i z pewnym skutkiem 
Zapalenie oskrzeli, Kaszel, Ka­
tary piersi i Osłabienia piersio­
we, Astmy, Suchoty.—Granulki 
W. Russyana są przyjemnego sma­
ku i stanowią niezawodny środek le­
czący radykalnie wszelkie słabości 
organów oddechowych. Dwana­
ście granulek (drobnych kuleczek), — 
dzieciom zaś 4—6, użytych z rana i 
wieczorem, wystarczają do pokonania 
chorób piersiowych w najsilniejszych 
objawach.

Wyłączna hurtowa i detaliczna t 
sprzedaż Granulek od kaszlu w Labo- 
ratorjum aptekarza W. Russyana, ul. 
hr. Kotzebue 3. Cena pudełka 60 kop.., 
z przesyłką na prowincję, nie mniej | 
3-ch pudełek rs. 2. 2950

Adres: Russyan, Warszawa.

IlPoszukuję!! 
Omnibusów używanych.

Mający do zbycia zostawią adresy w kantorził 
Kurjera, pod literami A. B. 3087

IV dniu 2 (14) Stycznia 1886 r., o godzi­
nie 10-tej z rana, sprzedane będą w Sądzie 
Okręgowym w Wydziale 3 w Warszawie, 
następujące realności, należące do massy 
upadłości ś. p. Henryka Limprechta.,

Dom M 1824 przy zbiegu ulic: Żelaznej 
i Grzybowskiej, w którym mieści się Bro­
war piwny po ś. p. Limpreehcie, ze wszel- 
kiemi maszynami i rekwizytami piwowar- 
skiemi, jako to: kotłami, kadziami, rurami, 
kilsztokami, wężami, pompami, antałkami, 
fassami, pływakami, wagami decymalnemi, 
warsztatami, urządzeniem w kantorze, szcze­
gółowo-w protokule zajęcia opisanemi.—Nie­
ruchomość 1124, zawiera powierzchni 
18754 łokci □. W skład browaru wchodzi 
8 budowli murowanych i lodownia amery« 
kańska drewniana.

Browar wypuszczony w dzierżawę po l-go| 
Października 1886 r. za rs. 6,000, przy, czem 
służy dzierżawcy prawo zatrzymania jednej 
lodowni po 1 Listopada n. s. 1886 r. Do na­
bywcy należeć będzie prawo pobrania od 
dzierżawcy rat: Kwietniowej i Lipcowej 
1886 r.

Warunki sprzedaży udogodnione. Nabyw­
ca zapłaci 10% szacunku w dniu licytacji. 
W ciągu dni 7 summę wystarczającą na za­
spokojenie wierzytelności hypotecznych (oko­
ło 42,000). Resztę w 2-ch ratach Vi W cią-| 
gu miesiąca od licytacji, 2/a w ciągu 8 nue-j 
sięcy z procentem prawnym. .

ISieruchomość łfe SI25 przy ulicy Że­
laznej. Dom frontowy murowany piętrowy 
z oficynami i budowlami gospodarskiemu 
w podwórzu. Powierzchnia 4302 łok.. Lr 
Warunki sprzedaży również udogodnione 
z tą różnicą, że reszta szacunku spłacaną 
być' ma có miesiąc i w ciągu 8 miesięcy 
w dwóch równych ratach. lonnnfl

Szacuaek browaru oznaczony na lzU,w'J 
rubli. - Dom .V 1125a. na rs. 18,Q00,Jlecą 
że to jest druga licytacja, przeto meruc

[ mości powyższe mogą być sprzedane i “ J 
I szacunku. Wiadomości bliższe można P 
I wziąć na ,miejscu u gospodarza pos J 

Szczepana Śniegoskićgo i u podpisaneg 
dyka ostatecznego w Warszawie pod M i l 
przy uliay Świętojerskiej zamieszkał g

UMiiiil ABC,
Adwokat przysięgi

^



PRZEDSIĘBIERSTWO

Fabryka powozów Romanowskiego.
8ł»WI

2080
R

w różnym rodzaju, Karety poczwórne, potrójne, 
Faetony różnej wielkości, Landa najnowszego fasonu, Kocze 
poczwórne i z fordeklem, Kab prawie nowy, Chomonta an­
gielskie, Sanki w różnym rodzaju, Sanki amerykańskie, ory­
ginalne, sprowadzone z Nowego-Yorku i t. p. 2990

■ ■

Prawdziwą Essencję Octową Frankfortską 1
lnie tak zwany EKSTAKT OCTOWY! „ g

z Fabryk Stowarzyszenia. Przemysłowo-CSiemicznego w moguncjf, g 
najznakomitszy środek do natychmiastowego przygotowania octu kuchennego, 

stołowego i do marynat, mają zaszczyt polecm g
SKŁAD! NATEIWAŁÓW APTECZNYCH

ulica Senatorska 464/5 ulica Marszałkowska A? u@, S
obok kościoła PP. Kanoniczek. pomiędzy Świętokrzyską i Placem Zielonym, g 

WYŁACZŃA SPRZEDAŻ HURTOWA. 1&30K Jg

I Sprzedaż pomników i grobowców.
Przedsiębiorstwo zawiadamia osoby interesowane, że na nadchodzący sezon 

zimowy, podejmuje się tak konserwacji pomników jak i ubierania grobów krzewami 
H i roślinami zimowemi.

Budowa grobów wszelkiej konstrukcji, pomniki i grobowce w wielkim wy- 
borze.

a Dla osób życzących sobie tego, wypłata na raty.
ja Biuro główne przy ulicy Ordynackiej za Instytutem Muzycznym, na wprost 
s| stajni Cyrkowej, Kantor na Powązkach w domu Jś 2, zaraz za rogatkami nad cu­
ll kiernią. 2148r

TRAN LEKARSKI. 

tegoroczny, żółty, oraz biały, prawdziwy

ma zaszczyt polecić
SKŁAD MATERJAŁÓW APTECZNYCH

WALIGÓRSKIEGO,
w Warszawie, Nowy-Świat 42, nowy 38.

 

2sZEufŁ.G-^.Z^riSr EŁAWATKTY TOWARÓW T^ISTIOI^

ulica PJowy-Świat Jfc 57, naprzeciwko targu Ordynackiego.
Poleca świeże towary, jak: wełny, flanele, kaszmiry i różne towary, w zakres bławatów wchodzące, po możliwie umiarkowanych cenach. 2176R

Nauka i wydumanie,
aj lepsza metoda do nauczenia się języ- 

„ka niemieckiego w 3-ch miesiącach bez 
nauczyciela przez PI. Reussnera. Cena całe­
go dzieła rs. 2 k. 60. Oddzielnie: kurs niż­
szy k. 60, kurs -wyższy rs. 2. Metoda angiel­
ska kop. 75. Skład główny w księgarni 
Gebethnera i Wolffa. 2224_____
||czeń kl. 6-tej, filolog, poszukuje korepe- 
ytycyj. Wiadomość Chmielna J& 27 nowy, 
mieszkania 18._____________ 2618_________
Pięknopisania wyucza w krótkim czasie 

osoby bez różnicy pici i wieku, wyższy 
nauczyciel kaligrafji R. Krajewski. Miodo- 
wa 1, m. 12. 18808  
Francuzka dyplomowana udziela lekcje i 

konwersacji 2 rs. miesięcznie. Krucza 15. 
Felicitó Smidt. 18974

Potrzebna francuzka do konwersacji z do­
brą wymową, zgłosić się: Karmelicka 19, 
do p. Łandau, 11—12. 18956

Obciąłbym brać lekcje języków: angiel- 
Ifskiego i francuzkiego po dwie godziny 
dziennie. Listy wraz z oznaczeniem ceny pod 
adresem ..Z. 30”, do Kur. Warsz. 18940

Paryżanka w średnim wieku życzy udzie­
lać panienkom lekcje konwersacji. Nowy- 
Świat As 61, mieszk. 22. 2650

Student uniwersytetu udziela lekcje lub 
korepetycje przedmiotów specjalnie mate­
matycznych. Ofertanci mogą składać swoje 

adresy w domu przy ul. Mariańskiej N 2, 
w mieszk. stróża, pod lit. A. C._____ 2645
potrzebną jest francuzka, do dwojga 
|f dzieci: 6-cio i 7-letnich. Wiadomość: Kra- 
kowskie-Przedmieście Jś 9, m. N 3. 19048
Seny zniżone. W zakładzie rękodzielni­

czym dla kobiet J. ■< Swieżawskiej, 25 
spólna 25. Z powodu napływu uczennic 

opłata zniżona miesięcznie: krawiecczyzna 
rs. 7, introligatorstwo 8, kwiaty 7. Całko­
wity zaś kurs: krawatów, strojów, heljomi- 
piatur, koronek, malatury włoskiej po rs. 10. 
Kończącym wydają się patenty. Wyroby 
zbywają się na miejscu. Zapisy i nauka co­
dziennie. 19068

Poszukuje korepetytora, któren by mię 
mógł przygotować do szkoły handlowej. 
Oferty składać pod lit. A. Z. K. w kantorze 

Kur. Warsz. 19080

Posady i prace.
JSanienhi młode potrzebne do papierowych 
grobót. Papeterie, Oboźna 5. 18943
^dolna podręczna do koszul męzkich, oraz 
Auczennica za wynagrodzeniem, znajdą stą- 
łe zatrudnienie. Orla M 9, m. 15. 2652
'Rządca potrzebny jest do nowo nabytego 

majątku ziemskiego większego, może być 
żonaty, z dobrą rekomendacją, z kaucją do 
3,000 rubli. Wiadomość: Miodowa M 17, 
mieszk. 14, od 8 do 10-tej rano i od 2 do 4 
po południu. 19026

Potrzebny jest pomocnik do gorzelni pa­
rowej, koniecznie obznajmiony z pędzeniem 
na aparacie Iłgiesa. Warunki dobre, wiado­

mość: Zielna Jfe 32, mieszkania Na 15, od 7 
do 8-mej wieczór. 18982

Wdowa rosjanka poszukuje miejsca w do- 
mu ruskim, wojskowym, do jednej osoby 

nie młodej do towarzystwa i zajęcia się do­
mem, bez różnicy płci. Ulica Bednarska Je 
19, mieszkania 7. _____ 19011_____
Młody człowiek syn rolnika, kolonisty, lub 

rządcy, który ukończył najmniej 4 klasy 
i ma szczerą chęć do pracy, potrzebny za­
raz do pomocy* w gospodarstwie na wieś, 
może być i protestant. Listy własnoręcznie 
pisane adresować: Andrzej Kozlowski. No- 
wo-Zielna 35, Warszawa.______ 19013_____
llczniowie potrzebni do fabryki wyrobów 
ymechanicznych. Ulica Szczygla N 3. 18702

Potrzebny jest uczeń do cukierni. Rymar­
ska Jfe 16.________________ 18881_____

Młody człowiek, żonaty, władający języ- 
Hgkami: ruskim, polskim i niemieckim, z 
kaucją od rs. 1,000—2,000, poszukuje miej­
sca inkasenta, magazyniera i t. d. Łaskawe 
oferty pod lit. A. P. uprasza składać w biu- 
rze ogłoszeń, Senatorska M 26. 2636
potrzebni są uczniowie do terminu, do 
|| fabryki koszykarskiej. Muranowska 6. 2584 
Mając w majątku swoim kolonję, życzę 
gg|osiedlić w takowej robotników polaków 
wydalonych z Prus; także potrzebuję ekono­
ma z wydalonych polaków. Proszę zgłaszać 
się pod adresem: J. F. Sankowski, Mochy- 
lewska gubernja, stacja Kochanowo. 18051 
Subjekt uzdolniony w bławatnym intere- 

sie, posiadający języki: francuzki lub nie­
miecki, znajdzie pomieszczenie w magazynie 
L. Falęckiego i Syna. Niecała 12. 18788 
ftzłowiek młody, kawaler, ze średniem wy- 

kształceniem, poszukuje jakiegokolwiek za­
jęcia. Ulica Złota J& 32, m. 20. 18934
||olka wykształcona poszukuje zajęcia w 
I zamożnym domu. Krucza 15—5. 18975

Osoba która była lat 10 w handlu, poszu­
kuje miejsca kasjerki lub sklepowej. Zło­
ta 39, mieszkania 26. 19036

Potrzebna panna zdatna do staników.— 
Zakroczymska 15. mieszkania 13. 2656

Francuzka rodowita w średnim wieku, o- 
g patrzona najchlubni ej szemi świadectwami 
z długoletniego pełnienia obowiązków och­
mistrzyni domu i zarazem opiekunki dzieci, 
poszukuje odpowiedniego miejsca w War­
szawie lub na wsi. Wiadomość ul. Hoża Jiś 
14, mieszkania 6, od godziny 12—2. 19032 
Wo magazynu sukien Eugenji, Bracka jfe 
II10, potrzebna zaraz panna, zdolna do stro- 
jów i sukien.__________________19040_____
Ro pracowni haftów Felicji. Bracka M 
yiO, potrzebna zaraz panna zdolna do zna­
czenia. 19039
Wolni ajenci do sprzedaży maszyn_ do 
Aszycia, zhłosić się mogą do składu C. Uh- 
hg, Bracka 25.__________ *_____ 19043

Zdolna panna umiejąca szyć rękawiczki 
na maszynie, potrzebna zaraz. Długa Ni 5, 
w sklepie z pieczywem. 2660_____
otrzebna panna do dziurek, w domu 
przyzwoitym. Ulica Piekarska 9, mieszka­

nia 18. 19077

Panny do nauki krawatów potrzebne są 
zaraz, Fabryka „Czesławy.” Nowy-Świat

Ns 21 nowy, m. 8; tamże potrzebna panna do 
krawiecczyzny. 10071

Wolny buchhalter poszukuje zajęcia kil- 
gśkugodzinnego, lub całodziennego. Uprasza 
się o łaskawe zostawienie ofert w kantorze 
Kurjera pod lit. M. 45 lub u.T. P. Szpitalna 
N 12, mieszkania 9.___________ 19067_____
Potrzebne są panny, zdatne i podręczne, 

do pracowni sukien. Mokotowska, domu 12, 
mieszkania 31, na dole.19079
Osoba inteligentna, z dobrem wychowa- 
yniem; może otrzymać miejsce do zarządu 
domu i sklepem spożywczo-kolonjalnym, u 
mężczyzny samotnego, wynagrodzenie roczne 
rubli 250. Kaucja rubli 6,200. Oferty proszę 
nadsyłać do biura ogłoszeń, Senatorska 26, 
pod lit. J. B.__________________ 2662

Osoba uzdolniona w krawiecczyźnie dam­
skiej, poszukuje miejsca w domach pry­
watnych na przychodnią. Chmielna Je 9 no­

wy, mieszkania 8.__________ 19044_____
BSczeń do felczera jest potrzebny. Nowy- 

Świat 64._____________ 18998

Potrzebna jest osoba do szycia domowe­
go. Wiadomość: Świętokrzyzka róg Wło­
dzimierskiej, w składzie towarów bława- 

tnych K. Mantey. 2658
potrzebny jest syrowar, specjalnie posia­
li dający swój fach, do majątku, w którym 
roczna* produkcja mleka wynosi około 40.000 
garncy. Wiadomość przy ulicy Wspólnej J& 
36, zastać można między 10 a 11 godziną z 
rana, zapytać u stróża.________ 19057_____
hanna zdatna do wykończania staników, 
I' potrzebna do pracowni K. Bielewskiej. — 
Chmielna Je 7.________________ 19061
ggotrzebsie zaraz maszynistki do bielizny. 
I* Chmielna 35 nowy, 23 m. 19063

K ispco i sprzedaż.

Wschód.” Dywany perskie, blicharskie, 
angielskie, strzyżone i gładkie, wojło­
kowe, uralskie, serwety, najróżnorodniejsza 

chodniki, oraz różne wyroby orjentalne, po­
leca specjalny skład dywanów, Mazowiecka 
N 16, w podwórzu. Ceny najniższe. 2256
Meble: garnitur czarny, rzeźbiony, jedwa- 
lltbiem kryty, garnitur orzechowy, garnitur 
cały kryty, otomana, szeslongi i różne me 
Ile, tanio do sprzedania. Mokotowska Ns 23, 
róg placu św. Aleksandra, wiad. u stróża.
lj|eble! Piękne umeblowanie z 6-u poko- 
|f|jów, garnitur czarny i orzechowy, szafy 
rozbierane rzeźbione, łóżka, ottomana, szafki 
do bielizny, tremo, lustra, kredens, stół z 
krzesłami, biuro i firranki, oraz inne meble 
do sprzedania częściowo bardzo tanio, na 
Chmielnej w pałacu Je 32 nowy, m. 9, na 
lewo w oficynie, idąc od rogu Brackiej pią- 
ty dom.______________________ 18912
fe&eble do sprzedania: garnitur czarny, sze- 
Iffslong, kanapka buduarowa, krzesła fan­
tazyjne, lustra, kolumny czarne, stoliczki i 
biurko damskie, biblioteczki, szafki do bie­
lizny, bardzo ozdobne, tualeta wielka paryz- 
kiego wyrobu, wytwornie rzeźbiona, z jadal­
ni umeblowanie dębowe, stoliczki do kart, 
wieszadła, firanki, lampy, obrazy olejne i 
wiele sprzętów domowych. Bracka Ja 20, 
szwajcar wśkaże.______________18412

Euc z uprzężą, silny, do sprzedania. Chło- 
dna 12, u stróża. £643

Siebie ozdobne do 5-u pokojów, garnitur 
czarny aksamitem kryty, szafki, szafy, 

sżeslong, umeblowanie jadalnego pokoju, 
biurko damskie i męzkie, łóżka, toaleta, u- 
mywalnia, krzesełka fantazyjne, kolumny, do 
sprzedania. Zielna 11, nowy 19, mieszk. 4. 
Meble: garnitur czarny rzeźbiony orzecho- 

gustowny, urządzenie jadalnego po­
koju dębowe, oraz inne meble z kilku poko­
jów, tanio do sprzedania. Chmielna Jś 25, 
nowy Ns 35, stróż wskaże._____ 17980_____
Brządzenie sklepowe, tanio dosprzedania 

zaraz. Wiadomość w dystrybucji, Święto- 
krzyzka Jy; 31. 18926 
Szafy orzechowe, rozbierane z filarami, 

rzeźbą, u stolarza. Wróbla 9. 18927

Para koni silnych, do sprzedania, za przy- 
śtępną cenę. Twarda 5, m. 25. 18967

K'utro męzkie elki, tanio do sprzedania. 
| Wiadomość w magazynie pod firmą By- 
szkowski. Nowo-Senatorska 9. 2644 
■y przyczyny wyjazdu jest do sprzedania 
festół dębowy, obiadowy, za cenę bardzo 
umiarkowaną. Krucza Jfe 47, m. 11. 18972 
Wyprzedaż kapeluszy zimowych w wiel- 
ffkim wyborze, po bardzo nizkiej cenie, w 
magazynie mód. Świętokrzyzka Jfe 10. — T. 
Zawistowska.________ ________ 18623
Babika od 2 do 3 rs. pud, konfitury, kon- 

jjserwy różne do sprzedania. Pańska 4, mie- 
szkahia 39, od 4 do 7._________ 18825_____
Oo sprzedania karetka jednokonna i po­

wóz parokonny, z pierwszorzędnej fabryki. 
iadomość: Wielka JS 45, stróż wskaże.

gflacz kara, lat 8, kompletnie ujeżdżona 
B,pod wierzch, z powodu wyjazdu za rs. 250, 
(bez targu) do sprzedania. Przejazd, Mostow- 
skie koszary, spytać stajennego Snietkowa. 
fortepiany nowe, używane, pianina, sprze- 
g daż, zamiana, reperacje, strojenia przyj­
muje, fabryka fortepianów Karwowski i Syn, 
Leszno 19a. 18094 
f|o sprzedania żyrandol bronzowy, koł- 

nierz,. mufka sobolowa, futro męzkie nie­
dźwiadki, oraz serwis piękny porcelanowy 
na 24 osób i różne bagatelki.. Widzieć mo­
żna od godz. 9-tej rano do 12-tej w połu- 
dnie. Ul. Warecka Na 14 nowy, mieszk. 15-
futro do sprzedania, palto podbite psami 
Fz odnową niedźwiedziową, używane,rs. 40. 
Lisiurka szaraczkiem kryta, krojem angiel­
skim, nowa, rs. 50. — Palto na futerku dla 
chłopca od lat 10 do 14. Poloneza oposowa 
pokryta matęrją. Garnitur z amerykańskich 
soboli. Krakowskie-Przedmieście wpróst ko­
ścioła S-go Krzyża Ns 12, mieszkania 10 
drugie piętro od frontu, od 10-tej do 4-tej’ 
Tanio garnitur czarny, orzechowy i fanta­

zyjny, 2 słupy, biały marmurowy. No- 
wy-Świat JS 40, mieszk. 3. 18832

ortepian Hoffera, nowego systemu, za 
__rsŁ240. Mostowa 18, m. 6. 18831 
Futro męzkie skunEy do sprzedania^

Ogrodowa Jfe 5, mieszkanim 16, 18785 
Poszukuje się używanego garnituru me- 
g bli, szafy dużej, na spłaty miesięczne, 
gwarancja pewna. Łaskawe oferty składać 
proszę w kantorze Kurjera Warsz., pod lit. 
J. P. B. 18792
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fc cgrzehcwy zakład B. Korpaczewskiego 
Fskład trumien,! wszelkich efektów pogrze- 
nowych. Nowy-Świat 42. 5

IP’ortepfan sprzedaję, wynajmuję, altówkę 
if gitarę sprzedają. Wiejska 11, mieszk. 5.

Skapuje złoto, srebro, zegarki złote, płacę 
[najlepiej. Nowy-Świat 61, m. 15. 2648

książki starożytne, tanio do sprzedania. 
|&Freta 20, mieszk. 17. 2654

Pokój umeblowany, na dole, samowar, usłu- 
ga. Wspólna JA 13.18952

! ze sklepćm wydzierżawię, sprzedam 
■aty*, tanio. Próżna 4, stróż. 19053

Sklep wiktuałów z dystrybucją, z zimowe- 
mi zapasami. Ulica Dzielna JA 21. 18954

Wdowiec poszukuje wspólniczki p 
™ wdowy, do interesu handlowego.

gjprzedaz lasu w gubernji Grodzieńskiej, 
09,000 sztuk drzewa sosnowego dla spławu 
za granicę, ńa bardzo dogodnych warunkach. 
O bliższych szczegółach dowiedzieć się mo­
żna w domu przy ulicy Jerozolimskiej JA 67, 
m. 5, od godziny 3-ej po południu. 18930

apetasze damskie wykwintne i skromne, 
^suknie i okrycia przerabia i upiera bardzo 
tanio. Chmielna 63, mieszkania 28. 17501

SjHeblo tanio sprzedaję, ottomany, szeslon- 
Mgi nowe i używane, oraz przyjmuje stare 
meble w zamian. Elektoralna 39, u tapicera.

kamelję oddają za rs. 16. Ulica 
;7. 18727

RS, SO,O0O potrzeba jest na nieruchomość 
w środku miasta, do umieszczenia w dwóch 
trzecich części wartości domu na 8% rocznie. 

Adresy zostawiać pod lit. O. K. w kantorze 
Kurjera.  18798

Bardzo tanio do sprzedania futro podró­
żne z pięknym kołnierzem niedźwiedzim i 
palto porządne za rs. 6. Widok Ja 24, m. 4, 

od godz. 1 do 4-tej. 18733

potoada aksamitna, podbita popielicami, 
Igz kołnierzem bobrowym, zupełnie nieuży­
wana do sprzedania. Wiadomość: Wspólna 
JA 12. mieszkania 27. 19070 

KTedeas, stół, 12 krzeseł, dębowe, rze- 
g^źbione, żyrandol, lampa, do sprzedania.— 
Nowy-świat JA 62, mieszk. 24. 18780

Z powodu słabości, odstępuje Się skład pi­
wa, firma wyrobiona. Bednarska JA 21.

"Maszyny do szycia praktyczne i trwałe, 
gĘg sprzedaje najtaniej Juljan Berg, ul. Mazo­
wiecka JA 14. 98

Piękna Jś|21—30, 5031, u stróża. 
Opieka. Za dobrem wynagrodzeniem.

dejmuję się przyjmować dzieci maleńkie 
na wychowanie, którychby matki dla jakich­
kolwiek przyczyn nie mogły trzymać w do­
mu. Mając własne dzieci,, zapewniam przy­
branym równą ze swojemi opiekę i troskli­
wość macierzyńską, cokolwiek starsze, mogą 
korzystać z języków: francuzkiego, niemiec­
kiego i rosyjskiego, które w moim domu są 
używane. .Adres: ulica Marszałkowska JA 58, 
stróż wskaże.;18953

Najwyższą nagrodą na wystawie gospo- 
B|darczo-spożywczej odznaczone marynaty, 
konserwy, poleca Władysław Wójcicki, Mar­
szałkowska 144. 2617

B® sprzedania: Lankastrówka JA 16, do­
brze bijąea, za rs. 75. Niedźwiadki podró­
żne używane 65. Encyklopedja rolnicza za 

rs. 40. WsPólna 26, m, 23. 19050

Wypadkowo sprzedaje się dwa konie 
,,o wierzchowe: jeden pół-krwi ze stada Iło- 
wai skiego, drugi doński. Chłodna JA 51, stróż 

wskaże. 10062

j’jKagle wiedeńskie do sprzedania. Ul. No- 
|g|wo-Senatorska JA 6 nowy. 19072

Sklep dystrybueyjno-galanteryjny, w naj­
ruchliwszym punkcie, do odstąpienia. Wia­
domość u rządcy domu, ulica Chmielna JA 24, 

między 3-ą a 5-ą po południu. 18838

dystrybucja do sprzedania z całem urzą- 
lldzeniem, za rs. 300, na Nowym-Świecie JA 
36 nowy. 18957

Wspólnika poszukuje się do interesu na 
prowincji, kapitał wymagalny 4.000 rs., 
z których 2,500 rs. pozostaną w hauku jako 

kaucja. Interes jest w biegu i przynieść mo­
że 300%. Resztujące 1,500 rs. wkłada się 
częściowo po 60 rs. dziennie. Oferty w kan­
torze Kurjera pod lit. L. C. 4,000. 19037

Ajgierka eldgancka nowa, czarne opo­
sy wyborowe sprzedaję za 75 rubli.— 

Smolna 23, mieszk. 15. 19018

Zginął d. 23 Listopada pies wyżeł, ponter 
biały, w duże żółte łaty. Uprasza się o 
odprowadzenie na Wspólną JA 37, stróż wska­

że, za nagrodą. Nieprawy właściciel do od­
powiedzialności sądowej.pociągnięty zostanie.

siląc w najzdrowszej miejscowości, blizko 
galei Ujazdowskiej i obok Doliny Szwaj­
carskiej JA 7 przy ul. Pięknej, 3,841 łok.  
i 50 łokci frontu, z prawem korzystania ze 
szczytowej ściany sąsiedniego domu, do na­
bycia na warunkach b. dogodnych, nawet 
bez gotówki. Szkolna JA 7, u stróża. 17608 

o odstąpienia sklep z mieszkaniem, na 
bardzo korzystnych warunkach. Wiad. w 

dystrybucji, Bednarska 31 nowy. 2601

Sklep, stajnia, wozownia, zaraz, na konie 
lub składy. Nowy-świat 25. 18835

ggajtanięj sprzedaje wyroby złote, srebrne 
mai brylantowe Józef Betcher, jubiler. Mar­
szałkowska 65/139. Wybór wielki! 2631

Zaraz do wynajęcia pokój duży, umeblo­
wany, frontowy, z opałem i samowarem

16 rs. miesięcznie. Smolna 15, (7), mie­
szkania 8. 18333

Sabie fantazyjne i stylowe, garnitury 
gBpczarne i orzechowe, pokryte i bez pokry­
cia, oraz stoliki, żardińibry i kanapa dębo­
wa. z lustrem, w stylu staroniemieckim, bar­
dzo tanio. Chmielna 24. — K. Szymborski.

Każdorocznie w ciągu lat. kilkunastu po­
trzebuję około 1G0 tysięcy centnarów do­
brego siana, w blizkości jakiejkolwiek, stacji 

kolei żelaznej, około 200 wiorst od Warsza­
wy oddalonej. Oferty celem zawarcia kon­
traktów z wykazem ilości, jakości i ceny 
umiarkowanej do 10 Grudnia r. b. przyjmuje 
Stanisław Wlekliński w Warszawie. UL 
Chmielna JA 56/72.18945 

staroświeckie meble do sprzedania, 4 | 
yi sztuki kością, metalem inkrustowane. Orla 
JA 10—12, u stolarza. 19078

Potrzebny jest duży pokój z dużem oknem, 
mogący służyć za atelier dla artysty-ma- 
larza. dobrze by było, gdyby był jesźczeo 

bok pokoik. Oferty proszę nadsyłać: ul. No- 
wogrodzka JA 23, m. 1.19028

Potrzebuje się kapitału od 6—10 tysięcy 
rubb, na majątek ziemski bez Towarzy­
stw:. na procent lub mieszkanie na wsi, z 

wszflkiemi dógodnościami, blizko od War­
szawy, przy kolei Wiedeńskiej. Oferty skła­
dać w kantorze Kurjera pod lit. A. E. 19034

Kgleble po zwiniętym magazynie, różne gar- 
|f|nitury i czarne szafy, kredensy i różne 
inne, wyprzedaję bardzo a bardzo tanio.— 
Krakowskie-Przedmieście JA 2, m. 1, na prost 
Kopernika. 191)25

Przybłąkał się pies wyżeł i jest do ode­
brania za udowodnieniem w Dąbrówkach 
■ szlacheckich w karczmie pod Jabłonną.

Do wynajęcia salon o trzech oknach, 
elegancko umeblowany, może być z cało- 
dziennem utrzymaniem. Wspólna JA 2, mie­

szkania JA 4. 18284

Sklep wiktuałów do sprzedania w każdym 
czasie. Ulica Tamka róg Topiel JA 16.

Sklep kolonjalny do sprzedania, z powodu 
wyjazdu, z całem urządzeniem i towarem 
dobrze procentujący, w dobrym punkcie. Ży­

czący kupić pozostawią oferty w kantorze 
Kurjera pod lit. B. A. 18190

Maszyna Pollaka-Smidta do sprzedania. 
gggNowy-Swiat 12, w dystrybucji. 19055 
@ery litewskie. Świeży transport znanych 
yz dobroci i tak powszechnie chwalonych 
serów, nadszedł do Warszawy, sprzedaż od­
bywa się po cenach nadzwyczaj przystę­
pnych, w oddzielnych cegiełkach, wagi 'po 4 
4'/3 i 5 funtów. Ulica Wspólna JA 36. Wia­
domość u stróża. 19058

Pokój obszerny z wspólnem wejściem, usłu- 
gą, bardzo tanio. Twarda 15, stróż wskaże.

0d Nowego-Roku 5 pokojów z kuchnią 
i t. p., na 2-m piętrze, od frontu, do wy­
najęcia. Pawia JA 6/2325, za 460 rs. przy 

brzegu, idąc od Dzikiej, suche i dogodne 
mieszkanie. Wiadomość u rządcy. 2649

Pokój z meblami lub bez do wynajęcia od
1-go Grudnia dla emerytki' lub panienki. 

Senatorska JA 8 nowy, stróż wskaże. 18922

Magle
|j|ina ra

Sklep dystrybueyjno-spożywczy z miesz­
kaniem dó odstąpienia. Nowy-świat 12.

p awiarnia do odstąpienia. Ulica Chłodna 
pke 22, wiadomość na miejscu. 19056

Sanek kilkanaście par, powozów używa­
nych i łóżko jesionowe do sprzedania nie 
drogo. Długa ki 16, wprost cerkwi. 19049

Oo sprzedania sklep wiktuałów połączo­
ny razem z kawiarnią, traktjernią, ‘oto­
czony fabrykami. Chłodna, 39. 19016

Do wynajęcia trzy pokoje. Ulica Insty­
tutowa ki 8, wiadomość u stróża, lub 
w biurze właściciela. Miodowa 11, (15). 2573 

Kffawaler poszukuje dwóch pokojów z przed- 
^pokojem lub kuchnią, w blizkości Placu 
Teatralnego, albo ogrodu Saskiego. Oferty 
pod lit. W. L. T. proszę składać w biurze 
ogłoszeń, Senatorska 26.  2659

Fokój duży, ładny, do -wynajęcia, dla ko­
biety dobrze wychowanej lub emeryta. 
Nowogrodzka 21, mieszk. 5.2642

Flgng dziewięcioletni Jest de sprzedania
B ża przystępną cenę. Marszałkowska ki do­
mu 62, stróż wskaże. 18777

0O wynajęcia: duży salon i pokój, razem 
lub osobno, umeblowane, z wspólnym przed­
pokojem. Marszałkowska ki 129, mieszk. 5.

Jeden pokój przy familji dla kobiety. Plae 
Saski JA 6, m. JA 12, od godz^JJ do 2-ej.

Chmielna 52 nowy. Pięć pokojów fronto­
wych, pierwsze piętro, zaraz do wynaję­
cia tanio. Można rozdzielić na kawalerski i 

familijny, lub częściowo odnająć. 18886

Maszyna Wheelera Wilsona nowa, do 
gfjsprzedania rs. 28. Dzielna ki 23, mie­
szkania 1. 19076

JL © Jł a S e.

2 pokoiki na dole, z meblami, pościelą, 
samowarem, obsługą. Krakowskie-Przed­
mieście 7. 18816

■Jaraz pokój umeblowany, na 1-m piętrze, 
$„od frontu, osobne wejście. Nowy-Swiat 
ki 40, mieszkania 3.1883*3

Meble, kompletne urządzenie z ośmiu po- 
gggkojów, garnitury ozdobne, szafy rozbie­
rane rzeźbione, łóżka, toaleta, umywalka, 
nocne szafeczki, szafki do bielizny ottoma- 
na, rozmaite salonowe rzeczy, trema, lustra, 
kredens, stół, krzesła, stoliki do kart, żar- 
dinierki, komoda, regulator, żyrandol, firan­
ki, dywany, chodniki, obrusy, lampy, oleo­
druk, serwis. Marszałkowska JA 111, w bra­
mie 1-e piętro, mieszkania 16. 18601 
fb sprzedania szafy dębowe z filarami 

ozdobne, krzesła dębowe, stoliki do kart, 
zesełka białe fantazyjne. Leszno JA 64 

nowy. •_________  18914

Oo wynajęcia przy ulicy Miodowej 15 no­
wy poi., pokojów 9 i 3 duże pokoje z al­
kową na mieszkanie, biuro lub magazyn. 2572 

Sokój umeblowany, z opałem, usługą, do 
g wynajęcia od 1 Grudnia. Nowy-Świat J&16.

SMepifc wiktuałów jest do sprzedania z 
powodu słabości właścicielki. Ulica Nowa- 
Wieś J& 5. 19046

‘ŚFutra 2 'męzkie, niedźwiadki i tumaki do 
sprzedania. Jerozolimska 64, m. 2. 19000

Hi eMo. Kompletne urządzenie 6-u pokojów, 
^garnitury eleganckie, szafy rzeźbione, łóż­
ka, umywalnia, nocne szafki, szafki do bie­
lizny, ottomana, rozmaite salonowe rzeczy, 
trema, lustra, kredens, stół, krzesła, stoliki 
do kart, stolik do samowara, kandelabry, fi­
ranki, dywany, obrus, lampy, oleodruki.— 
Chmielna 22 (nowy 28), od Brackiej 3-ci 
dom, w bramie na 1-szem piętrze, miesz­
kania jiś 3.19047 

Bo sprzedania kareta potrójna, 2 bryczki, 
gj.prelotka, kocz z fordeklem i sanie duże, 
wszystko w dobrym stanie i za przystępną 
cenę. Wiadomość u stróża, ul. Leszno JA 40-b. 
F’ortepian paryzki Erarda do wynajęcia.

Królewska M: 3, m. 5._______ 19041_____
gMllard' jest do sprzedania, przy ulicy Ogro-

Ola osoby lubiącej spokój, do wynajęcia 
pokoj suchy, widny, z wspólnym przedpo­
kojem, może być z meblami i całodziennem 

życiem. Marjensztadt 19, mieszk. .7. 18996
HSa 1-em piętrze 6 lub 5 pokojów zwśzel- 
g|kiemi wygodami, zupełnie odnowionych, 
dom za. NoworZielną, Zielna 4L  19035

licmiesieiiia rozmaite.

Tapicer przyjmuje wszelką robotę wcho 
dzącą w zakres tapicerstwa, na miejscu, 
lub przyjmuje do domu, po nader możliwą-; 

cenie, robię uczciwie! Ulica Pańska JA 25 
wprost Marjańskiej. 18856 
Ohnwrie męzkie, damskie i dziecinne, zgra- 
ybne, trwałe i tanie, wyrabia Konst. Kło- 
bukowski, Orla 12, róg Leszna. 18679

Bo wspólnego pokoju potrzebuję panny 
lub wdowy. Wiadomość na miejscu, Le­
szno 53, mieszkania 11,________ 18784_____

Salon 1 lub 2 pokoje do odnajęcia. Królew- 
ska Ja 9, m. 5. 18924______

Ogród owocowy i warzywny do wynajęcia 
zaraz za rogatką Belwederską, wprost Pro­
menady, dzierżawa roczna z góry za cenę 

przystępną. Wiadomość: Długa AA 36, kąpiele. 
Magle i sklep do sprzedania za nizką ce- 
jggnę. Zielna 25. 18718
ffirład węgli do sprzedania. Wiadomość: 
^Dzielna 12c. 18874

Sklep spożywczo-dystrybucyjny z pokojem 
i kuchnią oraz herbaciarnią, jest do sprze- 
dania. Nowolipie M 32. _____  1Ś929

Oo sprzedania zakład mleczny, z przy­
czyny Słabości właściciela. Wiad.: Kra­
kowskie-Przedmieście JA 50/56. 19075 

Sklep za 240 rs. rocznie, do wynajęcia 
zaraz, oraz szafy i całe urządzenie. UL

Elektoralna JA 2Ś. *19065

Summa rs. 2,600 do ulokowania na 1-szy 
numer hypoteki domu chociażby drewnia­
nego. Wiadomość u adwokata przysięgłego 

Adolfa Świerczewskiego. Wspólna 1*0. 19042

Oo odnajęcia zaraz lub od Nowego-Roku 
mieszkanie, składające się z dużego salo­
nu z balkonem, czterech pokojów, przedpo­

koju, kuchni, garderoby i pasażu, z meblami 
lub bez takowych. Krakowskie-Przedmieście 
AA 17, mieszkania 31, 1-e piętro. 18824

2 pokoje z przedpokojem są do odnajęcia 
umeblowane. Nowy-Świat JA 52. 18795

Pokoje 2, (kuchnia), na 1-m, 3-m piętrze.
12 rubli miesięcznie, zaraz wynajmę. UL 

Mostowa IR____________ 19066_____
gjokój obszerny, na parterze, zdatny na in- 
g teres lub warsztat, do wynajęcia zaraz. 
Krakowskie-Przedmieście 19. 2661

Wspólnika poszukuje się z kapitałem ru­
bli trzydzieści tysięcy do wyeksploato­
wania i wyróbki duż.ego lasu, w doskonałem 

położeniu. Oferty składać w kantorze niniej­
szego pisma pod lit. M. B. 18827

Piwo i bufet w składzie wódek, obciąłbym 
wydzierżawić. Oferty skła dać pod literą W.

w biurze ogłoszeń, Senatorska 26. 2635

Bo sprzedania tanio: algierka z oposów 
męzka, salopa damska z lisów i garnitur 
piękny tumakowy. — Kuśnierz Herman, 

Ślepa 8. 19064

Smlerefe-a, Isnndl. i wajątlk.

Kawiarnia urządzona na sposób cukierni­
czy, egzystująca lat 6, dobrze procentu­
jąca, jest do odstąpienia zaraz. Wiadomość 

ulica Marszałkowska JA 118 nowy, u fryzje- 
ra Nowickiego. 18705

Som z zabudowaniami i ogrodem owoco­
wym do sprzedania w Kutnie, od 20 Kwie­
tnia 1886 r. Wiadomość: ulica Hoża JA 38_, 

mieszkania 29, w niedziele i święta od 10-ej 
rano do 1-ej.18698

Potrzebne są: kucharka i młodsza, umie­
jąca czysto prać i pięknie prasować; pier­
wszeństwo mają wydalone z Prus, a to od 

Nowego-Roku. Hoża AA 9, lokalu 3.—Tamże 
jest do sprzedania: kilkaset sztuk desek pól- 
calówek suchych topolowych i koń młody 
bez wad, zdatny do wszystkiego. : 18703 
pogrzeby. Warszawski magazyn żąłobfiy 
g załatwia, kompletne pogrzeby po cenach 
dokazanych kwitami urzędowemi za dolicze­
niem tylko 6-u kopiejek‘od rubla prowizji 
Krakowskie-Przedmieście JA 64,. resursa Oby­
watelska._______ ______________ . .2478 ;
Rianino, meble b. tanie, do sprzedani?., 
g pokój obszerny do wynajęcia. Karmelicka 
9. mieszk. 5.  
Pianino nowe do wynajęcia. Wspólna 40, 

mieszkania 16. 19051Pianino nowe • 
mieszkania 16.

Kurtki i spodnie skórzane, buty filcowe, 
kaftany myśliwskie, poleca Breymeyer. ul. 
Królewska, róg Krak.-Przedmieścia. 17824 

Zaraz, mieszkanie do wynajęcia, w cenie 
r. 262 rocznie.—Lustro, gzemsy i 2 lampy< 

salonowe, szafa do bielizny i tace do sprze.-' 
dania. Wiadomość: Bednarska JA 24 nowy/ 
u stróża. . 19074 /
Piękny błam lisów, kołnierz, oraz nie- 
g^ble. — Tamże żądaną jest niemka rodo­
wita do rozmowy, za obiad. Warecka 9 no-, 
wy, mieszk. 48. od 3 po południu. 19073 * 1 

akuszerki F. Kewicz są pokoje~ume 
blowane z osobnem wejściem, na dole od 

irontu, dla osób spodziewających się słabo­
ści lub na dłuższy czas. Ulica Złota Nr 8 
nowy, róg Marszałkowskiej, mieszk.. 1. 18585 
0 akuszerki O. Gumińskiej, jest.pókój o-

Ęjdowej AA 33. 19031

Futro w dobrym stanie do sprzedania, za 
rs. 25. Chmielna ĄĄ 5, stróż wskaże. 19030

P'atra: szubę dajnska, lisy; algierke męzką
1 f szopy, sprzedają. Twarda 19, m. 16. 19Ó29

Sobny z wsżelkiemi wygodami -.za umiar­
kowaną cenę, opieka troskliwa. Ulica Szpi- 
talna JA 2 i‘4, mieszkania 14. 18966

amka- młoda ze świeżym pokarmem jest 
zaraz do umieszczenia. Wiadomość: ulica

• 19Ó59 Ab

Ifawiarnia z dobrem powodzeniem i trzy- 
letnim kontraktem, jest do odstąpienia, 

wraz z piekarnią i bilardem, z powódu in­
teresów familijnych. Tamże bilard małego 
fasonu do sprzedania. Wiadomość w kiosku 
przy szpitalu Ś-go Ducha._____ 19038_____
Bpteka do sprzedania: Adres: Wilcza 24 
^mieszkania 4.18991

Bo sjsrzeSaMa: kareta potrójna używa­
na, faetony, bryczki, chomonta angielskie, 
parokonne i pojedyncze. Śv.'igtokrzyzka Jib 35. 

0brazy7^órceiana7"'bronży4 srebra i szty­
chy starożytne i różne antyki do sprze­

dania tanio*. Karmelicka 18 nowy, m. 3. 17919 
fesśzoatawleao do sprzedania obrazy olej- 
$ne wysokiej wartości, w magazynie mebli 
K. Rabong. Nowy-Swiat JA 56.. 18291
f'/uiro męzkie rosomaki, bardzo mało uży­
li’wane, jest do sprzedania u kuśnierza Raap, 
przy ulicy Marszałkowskiej pod JA 149, wprost 
Placu Zielonego. _____
Za .330 rs. są do sprzedania szepy bardzo 

łaSne, prawie nieużywane. Wiadomość w 
aptece Freta JA 16. 18884_____
Sobciowy garnitur, używany, za przystę- 
Ę®pną fymę do sprzedania. Wiadomość: ulica 
Krucza _40, mieszk. 18 18866 
E” Tarda* fortepian sprzedaję ratami, rano

10—12. Drywańska 3, mieszk. 2. 18850  
'fiSnndHr^galowy nowy, kapelusz, szpada, 
l^dla sądoWnika ósmej klasy, oraz fortepian 
krótki fabryki Zirkwitza do sprzedania. Zło­
ta 4/4, mieszkania 18. 18731

IMMowśec poszukuje wspólniczki panny lub 
™ wdowy, do interesu handlowego, z kapi­
tałem od 3-ch do 4-cli tysięcy rubli. Wiado­
mość w cukierni p. Arnolda, uljga Marszał­
kowska JA 71 stary, 145 nowy, 18950 
®&kład węgli do odstąpienia przy ulicy 
UFreta AA ^3.18936
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